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Od R e d a kc j i 

Oddając do rąk bibliotekarzy mmeJszą publikację, pragnie­
my wyjaśnić, że jest to nowe wydawnictwo Wojewódzkiej 
Biblioteki Publicznej w Poznaniu , które zgodnie z zamierze­
niami ukazywać się będzie dwa .r azy w roku. Na treść perio­
dyku składać się będą materiały dotyczące uS'Prawmen , 
moderni zac ji, osiągni ęć w za'kresie bibliotek i czytelnic1Jwa 
wie lkopolskiego. Zakładając, że " Informa tor" jest również 

środkiem informa'cj i o regionie zamieszczamy w I numerze ar­
tJ'lkuł doc. dr St. Kubiaka - dyrektora Biblioteki Głównej 
Unirwersytetu im. A. Mickiewicza na t em at regionalnej biblio­
grafii Wielkopolski. Kontynuacją tego ar tykułu będą dołą­

czone do Informatora wkładki , obejmujące bibliografię 

Wielkopolski. Drukowane one będą jednostronnie z myślCl 

o uZUlpełnieniu przez biblioteki kartotek bibliograficznych 
dotyczących naszego r egionu. 

Intencją wydawcy jest, aby czasopism o nasze stało się plat­
formą wymiany doświadcz.eń dla wszystkich bibliotekarzy 
siec i publiczne.i i związkowej województwa poznańskiego . 

W tym ,ce'lu , dl a za1beZlpieczenia takiego charakteru " Informa­
tora" , do zespołu redakcyjnego obok pracowników Wojewódz­
kie j Bibliotek Publicznej powołano przedstawicieli bibliotek 
stopnia powiatowego. 

Redakcja zwraca siG z apelem do wszystkich bibliotekarzy 
o śc i s ł ą wspóŁpracę . o nadsyłanie swoich dezyderatów i uwag 
odn o~nie treści i formy naszego czasopisma, o podzielenie się 
swoimi doświadczeniami, uspra\vnie niami , o kontakt na 
codzi eń. 
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Mir Franciszek Łozowski 

Dyrektor Woj . Bib!. Publ. \V Pozna l~iu 

o DALSZY ROZWÓJ CZYTELNICTWA LITERATURY 

SPOŁECZNO-POLITYCZNEJ 

Widoczny w ostatnim okresie wzrost zainteresowania w na­
szym kraju problematyką ideowo-polityczną , co znalazł-o 

wyraz na VIII Plenum KC PZPR, nakłada na wszystkie pla­
cówki i instytucje kulturalno-oświatowe obowiązek pogłębie­
nia odpowi,edniej działa.lnoś·ci. W waJ'unkach bibliotek chodzi 
tu głównie o dalszy rozwój czytelnictwa .literatury społeczno­
politycznej i takie ukierunkowanie go, ,by pełniej i skutecz­
niej wzbogacało ono orientację czytelnika w zakresie 'Podsta­
wowych problemów kraju i świata współczesnego , by lepiej 
i wszechstronniej służyło budownictwu socjalizmu w naszej 
Ojczyźnie. 

Na tym polu, na ,polu up owszechniania książki społeczno­

polity,czne j mamy VI" województwie poznańskim sporo d{)­
świadczeń, z któryclI nal eży wyciągnąć wnioSiki i. s tosown: c~ 

do nowych, wyższych wymagań, usprawnić naszą działa·lnoś<":. 

Doświadczenia te mówią, 1:1 !pOtwierdziła to przeprowadzona 
prz,ez nas ostatnio analiza , że wiele bibliotek prawidłowo 

traktuje swoje zadania w zakresie pracy z książką społeczno­
polityczną , dając temu wyraz w odpowiednie.i polityce gro­
madzenia zbiorów. Wg niepełnych danych, do bibliotek o naj­
wyższym w naszym woje wództwie wskaźniku interesujących 
nas wydawnictw należą biblioteki w powiatach Kępno (14% 
\V stosunku do ogółu zbiorów) , Września (12,2%), Czamkó",' 
(12%), a z miast wydzielonych - b~Qlioteka "\v Lesznie 
(10,2010). Można też przyjąć, że dzięki przeprowadzonej 
w ostatnich latach selek,cji zbiorów społeczno-politycznych , 
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większosć bibliotek oczysciła siE: z pozyc.ii przestarzałych 
i to, czym dysponuje obecnie, to książki aktualne i war­
tościowe. 

Obok rp oprawne j polityki g:romadz.E~nia, wiele naszych bi­
bliotek ma również do odnotowania niemałe osiągnięcia na 
odcinku wypożyczeń literatury społeczno-politycznej. Do tych 
ostatnich, wg danych za ostatni okres sprawozdawczy, zali­
czyć należy m. in. Środę (7,5% wypożyczeń 'książek spolecz­
no-;poHtycznych w stosunku do ogółu wypożyczeń), Wągro­

wiec (6,3%) i Pleszew (5,3010). 

Ważną rolę w pr022sie przyswajania czytelnikom zagad­
nień i wydawnictw społeclillo~poli:tycznych odgrywają wszel­
kiego rodzaju dyskusje, :preleikcj·e, spotkania autorskie i róż­
norodne fopmy ,propagandy wizualnej, :poświęcane w biblio­
tekach tej problematyce. Jeżeli s'P0jrz.eć na ,poczynania 
naszych b~bliotek na tym odcinku, to również i tu, przyznać 
to trzeba, mamy [wiele interesujących i godnych naśladowania 
osiąg.nięć, wyrażających się dużą ilością im:pr.ez oświatowych 
i wystaw. 

To co !powiedziano wyż·ej, odnosi się niestety tylko do części 
bibliotek, ~bok których mamy i tabe, gdzie ciągle jeszcze nie 
przywiązuje się należy.tej wagi do pr<~pagowania literatury 
~połeczno-politycznej. Znajduje to wyraz zarówno w nieprze·­
myślanej polityCle uz.upełniania zbiorów i w konsekwencji nie­
korzystnej ,dla lite.ratury srpołeczno-politycznej ich strukturze . 
.iak i w bardzo niskich wska2mikach wypożyczeń tych książek. 
Zjawisko to trudno usprawiedliwić i stąd wniosek dla kie­
rownictw zainteresowanych bibl:otek, by przestały .po maco­
szemu traktować ten odcinek działalności i podjęły tu pilne, 
ale rzeczowe kraki , prowadzące do poprawy sytuacji. 

Precyzując zadania na na.ibliższą przyszłość w zak'resi e 
pqpularyzacji litera,tury Sipołeczno,politycznej w wojewódz·· 
twie poznańskim, pragniemy zwrócić uwagę kierownictwom 
bibliotek szczebla powiatowego na następujące sprawy: 
1. Na potrzebę ciągłego uświadamiania wszystkim pracowni­

kom b~bliotelk, a w sz.czegól nośc i Ipracownikom wypoży­
cza,lni, doniosłości eksponowania i propagowania książki 
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społeczno-politycznej, jako bardzo ważnego instrun-;entu 
z punktu widzenia kształtowania postaw i wychowania 
nasZ!ego społ,eczeństwa w duchu socjalistycznym. 

2. Na kon'eczność przea nalizowania na najbliższych naradach 
i seminariach powiatowych stanu czytelnictwa książek 

s'Połeczno-poli tycznych i struktury księgozbiorów W2 

wszystkich Ipodległy ch placówkach wraz z zagadn'eniem 
systematycznej selekcji. W -oparciu o taką właśni e , kom­
pleksową an cdizę na l eży o j:: racować wnioski , zmi·er zajqc:, 
d-o us:pra'wnienia i pogłębienia czytelnictwa tej literatury. 

3. Bardziej sta·ranne śledzenie rynku wydawnicz,ego i śmie l­

sze wpr,owadzanie do księgozbiorów pozycji z dziedzi.ny 51pO­

łeczno-:politycmej, mając przy tym na uwadze istotne 
·p-otrzeby środ-owiska i stopień trudn-ości zal<u.pywanych 
książ,ek. Chodzi tu m. in . -o It-o, aby na przykład dla biblio­
tek gromadzkich zakUlpylwać nie tyl e tytuły specjalistycz­
ne, ile p-opula,rne, na które jes t tam większe zapotrzebo­
wanie, i Iktóre nie wymagają większego przygotowani" 
czy,t~J.nika. 

4. Aktywną i bardziej ofensy,wną propagandę literatury 
s:połeczno.,po li tycznej iP~przez -organizowanie systema tyu ­
nych przeglądów nowości z te j dziedziny, ,dyskusj e, quizy . 
prelekcje na -odnośne tematy , spJtkania autorskie, wysta­
wy itp. Nal-eży również Ipobudzić d-o aktywniejszego dzia­
łan :a na odcinku przyswajania <: zy,te lnikom ksią żel< sp-o­
łeczno-poli tycznych służbę inIDrmacy jno-bibl i ograIiczną, 
'która w wielu bi'bliotekach c i ągle jeszcze, jak się wydaje , 
nie wykorzystuje wszystki ch swoich możliwości i będ q -

<:ych w jej dyz:p-ozycji Ipomocy. 

5. Na dalszą ,poprawę obsługi czytelniczej i le psze zaspaka­
janie ipotrzeb w zakresie książki spo ł eczno-,pol i ty czne.i 
wszystkich stud:uhcych i uczących się, \V tym równic ~: 

młodzieży VII i VIII klas szkól IP-odstawowych , gdzi.e -ocl 
dwóch la.t obowiązuje iprzedmi·ot "Wychowani,e oby\'!"u-. 
telskie". Poza tym, niewątpliwie ważnym naszym l<ontra­
hentem, na.l,eży podjąć bardziej energiczne b'oki na. rz ecz 
pozyskania dla interesu.iącej nas tu literatury czytelnika 
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dOl'osł,ego, a w szczególności l'obotn~ków i chłopów, którzy 
ciąg l e jeszcze są rzadkimi gośćmi w bibliotekach i nie­
stety na dalekim ,planie naszych poczynań i zab:egów 
,propagandowych. 

6. Ściślejsz,e z,wiąza,nie działalności bibliotek na polu upowszech­
niania problematyki społeczno-ipOlitycznej z dzialal1nością 

TWP , SAiW, organizacji społeczno,politycznych , a zwłasz­

cza z kursami szkolenia ideologicznego, gdzie, jak si "i 
wydaje, tkwią największe rezerwy czytelnicze. Instytucju 
szkolenia padyjnego w Wielikopolsce, to dziś prawdziwy 
uniwersytet powszechny, szerzący w szerokim zakresie 
wi'edzę marksistowską, ,popularyzujący ,program, ideologiq 
oraz politykę Partii , wyjaśniający zjawiska gospodarcze 
i s,połeczne, i to nie tylko w gronie l udzi ,PZPR, ale rów­
nież wśród członków bratnich stronnictw politycznych, 
organizacji młodzieżowych i bezpartyjnych. O zasięgu 

i różnorodności oddziaływa,nia szkolenia ,partyjnego najle­
,piej świadczą cyfry . Otóż w ostatnim sezonie w sZ1koleniu 
tym uczestniczyło 180 tys. słuchaczy, skupionych w 5,5 tys. 
zespołów, 214 wieczorowych szkołach aktywu, prowadzo-, 
nych przez 6 tysięcy wykładowców i obejmujących łącznie 

24 kierunki tematyczne. Tak duży rozmach szkolenia ideo­
logicznego i coraz ,powszechniej odczuwana potrzeba opar­
cia go w większym stopniu o ksiąŻik ę, stwarza duże możli­
wości zwiększenia wypożyczeń literatury społeczno-,poli­

tycznej w bibliotekach ,publicznych. Chodzi tylko o to, 
aby umie j ętnie ,wyjść na przeciw temu zClipotrzebowaniu I 

i wzorem PiMBP w Nowym Tomyślu i MBP w L eszni,.; 
.nawiązać ściślejszą współpracę z Powiatowymi Ośrodkami 
Propodandy Partyjnej oraz terenowymi organizacjami 
partyjnymi, wydzielić we wszystkich placówkach na spe­
c jalnychpółkach ksiąŻ1ki związane z tematyką szkoleni H 
i odpowiednio je za;pro,pagować. Jest to napewno nie naj­
łatwiejszy, a'le bardzo ważny i leżący w interesie środo­
wiska bibLotekarskiego kierunek działania , bo pozwalający 
nam rozszerzyć sferę naszego oddziaływania , nie mówiąc 

już o tym, że jest to przecież nasz obowiązek. Obowiązkiem 
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naszym jest bowiem popieranie wszeLkich !poczynań wszę­
dzie tam, gdzie wchodzi w grę Ipraca z książką. 

7. Konieczność wyodrębnienia w strukturze księgozbiorów 

i rejes,trze wypożycZ€ń literatury społeczno-;politycznej 

celem zClipewnienia bieżącej kontroli nad wlaśdwym uzu­
pełnianiem i wykorzystaniem tej literatw-y. 

Reasumując, ipra~iemy podkreślić, że ~prawa popularyza­
cji literatury s,połeczno-ipolityanej, to nie tylko zadanie 
wynikające z ,potrzeb bieżącej chwili, ale zadanie ciągłe, 

którego waga i znaczenie rośni,e w miarę ,tego, jak podejmu­
jemy nowe, bardziej złożone problemy budownictwa socjali­
stycznego. Do a,ktywnego udziału w rozwiązywaniu proble­
mów intensyfikacji nasZ€j gospodarki nie wystarcza bowiem 
już dziś znajomość ogólnych haseł i dobr,e chęci, ate konieczna 
jest konkretna wiedza ekonomiczna. To samo odnosi się rów­
nież do podstawowych problemów ideowych i lpolitycznych 
w kraju i na a.r.enie mi.ędzynarodowej, których :zrozumienie 
wymaga coraz gruntowniejsz.ej znajomości zadań i założeń 

politJki PaiJ.·tii oraz wiedzy marksistowskiej. Im prędzej 

i skuteczniej zaszczepimy tę wi,edzę naszemu s,połecZ€flstwu. 

tym efektywniejsze będą nasze poczynania na polu ekono­
micznym i ~politycznym , i bliższa perspektywa zwycięskiego 
zakończenia budowy socjahzlffiu. Jest to więc zadanie o pier­
wszorzędnym zna·czeniu, w którego TOZJwiązywaniu powinny 

muszą wziąć aktywniejszy udział bi,blioteki. Warunkiem 
wykonania tego zadania jest większe iPolityczne zaangażo­

waniecałego środowiska biblioteka.rskiego i jego świadomość 
odpowiedzialnośd za te sprarwy wobec społeczeństwa i państwa. 

Dla r·ealizacji nakreślonych wyże j zadań w zakresie lpogłę­

bienia czytelnic1Jwa literatury społeczno-politycznej należy 

wykorzystać doświadcwnia i dorobek obchodów 50-lecia 
Wielkiej Paź,dziernikowej Rewolucji Socjalistycznej oraz de­
kady książki pod hasłem "Człowiek- Świat - Polityka". 
W szczególności chodzi o to, aby w ipełni wyzyskać rozbu­
dzone przy tej okazji zainteresowanie lprz·edmiotową proble-
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ma'tyką i ,podtrzymać w~możony wysiłek wszystkich placó­
wek na rzecz systematycznego upowszechniania treści s,po­
leezno-politycznych i ide owych ; by nowe poczynania na tym 
odcinku mające dotąd charakter racze j akcyjny - przekształ­

cić w ,przedmiot stałej, codziennej troski całej służby biblio­
tecznej. 

Przy wykonywaniu powinnośc i konsekwentnej populary­
zacji literatury s,połeczno~polityczne j winmsmy częSCle] 

odwoływać się do ,p::>mocy miejscowego aktywu politycznego, 
zClipraszając ,go do z,espołów doradczych dla Sipraw uzupełnia­
nia księgozbiorów. Równocześnie, dla zapewnienia sobie 
w,~pa'rcia w :propagowaniu interesujących nas tu treści, trzelba 
i należy organiwwać koła zainteresowań książką społeczno­

polityczną w opa'l'ciu o aktyw czytelniczy i Koła Przyja'ciół 

BiJblioo tek 
Takie i tylko ,takie postawienie s'prawy gwarantuje pomyśl­

ne wykonanie stojącego :przed nami zadania. 

Zofia Wieczorek 
Z-ca Dyrektora Woj . Bib!. Pub!. w P oznan iu 

BIBLIOTEKI POWSZECHNE 

WOJEWÓDZTWA POZNANSKIEGO W LATACH 1966-1970. 

(Główne kierunki działania w świetle Uchwały Nr XII/58/67 
WojewódZJkiej Rady Narodowej w Poznaniu z dnia 6. VI. 1967 r .) 

Plal!1owanie w'Społ,eczeństwie socjalistycznym dotyczy przede 
wszystkim Iprodukcji. Zadania dotyczące sfery ~pożycia społec z­
nego, jaką jest m. in. domena kultury , występując e w obowią­
zującyrch w Polsce narodowych planach gospodarczych, mają 
przede wszystkim na celu zabezpieczen ie bazy dl a działalno­
ści kultura'lnej. Natomiast cała szeroko rozumiana praca 
kulturalno-oświatowa , główne kierunki działalności kultural­
no-oświatowej i :podstawowe je j zadania ustalane są oddziel­
nyminormatywami ,przez odpowiedzialne za tę działalność 

org,ana. 
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W Poznańskiem - 5-letni plan rozwoju gospodarki na naj­
bliższ,e la:ta został ustalony Uchwałą Nr X/56/67. Wojewódzkiej 
Rady Narodowej z dnia 21. III. 1967 r. w sprawie 5-letniego 
planu rozwoju gospodarki województwa poznańskiego na lab 
1966-1970 (Dz. Urz. WRN Nr 10/ 67 !poz. 89). 

W planie tym, w grupie zagadnień zatytułowanej "Urządze­
nia kulturalno-socjalne", w Siposób zwięzły określono zadania 
w dziedzinie kultury. Można je ująć w ,tTZech grupach: 
1) Gros uwagi ,poświęca (plan isprawie zabeZ1pieczenia prawi­

dłowej ,koordynacji roz:woju życia kuHuralno-oświatowego 
na wsi, zalecając zorganizowanie w każdej gromadzie 
ośrodka kulturalnego; 

2) Dla uzyskania maksymalnych efektów w zakresie rozbu­
dowy urządzeń kulturallny,ch, plan zaleca kool'dY'llowanie 
w szerszym zak,resie wydatJków na cele kultmalne realizo­
,wane przez za,kłady pracy, zwiąL?ki zawodowe i organizacje 
społeczne; 

3) Biblioteki. wchodzą do plaJlu baJrdzo konkretnym wskaźni­
kiem: do 1970 r. rady narodowe, zobowiązane są do zalbez­
:piecza'nia środków finansowy,ch na zakup 1.240.000 romów 
książek dla bihliotek powszechnych, w celu uzupełnienio 
ubytków oraz zakupu nowdci wydawniczych. 

SprLlwy głównych kierunków działania w dziedzinie rozwoju 
kultury w naszym województwie na lata 1967-1970 stały sic 
przedmiotem ses ji Wojewódzkiej Rady Narodowej iW Poznaniu. 
Na sesji 't ej WojewódZJka Rada Narodowa ,po wysłuchaniu refe­
ratu zastępcy Przewodni'czącego Prezydium Wojewódzkiej 
Rady Narodowej, opinii Komisji Oświaty i Kultury i wnios­
ków radnych, podjęła Uchwałę NT XIII58 i67 z dnia 6. VI. 
1967 w spTawie podstawowych zadań w pracy kultumlno-oświa­
towej na te1'enie województwa poznańskiego na lata 1967 do 
1970 1". (Dz. VTZ. WRN NT 14/ 67 poz. 107). 

Biorąc :pod uwagę dotychczasowe osiągnięcia w dziedzini e 
kultury na terenie województwa, jak również stwierdzone nie­
dociągni ęcia oraz potrzebę dalszej akty,wizacji wszystkich 
czynników mających wpływ na rozwój życia kulturalnego 
w województwie - Woje wódzka Rada Narodowa us ta liła głów-
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ne kierunki działania zarówno dla zawodowych ,placówek kul­
turalno-oświatowych jak i dla społecznego oraz amatorskiego 
ruchu kulturalnego. 

W świeNe wyzeJ cytowanej Uchwały maz "Głów­

nych kierunków działania w dzi,edz:'nie rozwoju kultury 
w Wielko/polsce w latach 1966-1970" opracowanych przez Pre­
zydium Woj-ewódzkiej Rady Narodowe j na s,esję Wojewódzkiej 
Rady Narodowej w dniu 6. VI. 1967 1'. - główne kie1'Unki 
dzialania bibliotek na lata 1966-1970 przedstawia ją s ię .nastę­

pująco: 

l. Biblioteki powszechne winny być w dalszym ciągu głów­
nym instrumentem 'krzewienia kultury wśród najszerszych 
rzesz społeczeństwa. Ilość korzystających z bi,bliotek 
wzrośnie w latach 1966-70 z 17% do 19010 ogółu ludności. 

Jeżeli przyjmiemy, że zgodnie z przewidywaniami liczba 
mieszkańców województwa w 1970 roku bę dzie wynosiła 

2.251.000 osób - wówczas liczba czytelników korzysta,jących 

z bibliotek 'naszego wo}ewództwa ,powinna wynosić 427.000 
osób, tzn. 66.294 czytelników więcej niż w 1966 r. (361.396 
czytelników). Przeciętny roczny wzrost hCZJby czy te lników 
winien za'tem ,wynosić 'Około 17.000 osób. 

2. W celu krzewie·nia kultury w społeczeństwie - czytamy 
w Uchwale - "Biblioteki wszystkich szczebli winny podjąć 
wszechstronną pracę z czytelnikiem. wykorzystując do po­
pularyzacji ksiąŻJki, spotkania autorskie , wystawy oraz 
dostępne urządzenia techniczne: radio, telewizję i magne­
tofony". 

3. Ażeby czy telnictwo mogło się rozwijać koni-eczne jest stwo­
rzenie odpowiedniej bazy l<siążkowej. W 1970 r. mamy 
w województwie uzyskać przeciętną 160 tomów na 100 
miesz'kańców , tzn . że w roku tym biblioteki nasze :powinny 
posiadać ogółem 3.601.600 tomów. Jeże li sobie uświadomi­
my, ż·e w 1965 1'. było w bibliotekach 3.291.181 tomów, 
a zakup za lata 1966-70 wyniesie zgodnje z założeniem 
planu 5-l-e tniego 1.240.000 tomów - wówczas zrozumiemy 
sens sformułowania użytego w 5-letnim p lanie, które 
brzmi: "w celu uzupełnieni a ubytków". Praktycznie znaczy 
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to, że w okresie lat 1966-70 należy ubytkować około 

740.000 ,tomów. Zada!nie to mają biblioteki wy;konać, zgod­
nie z zaleceniami Prezydium WRN, do końca 1969 r. pr~e­
prowadzając selekcję i .ubytkowując k'siążki. 

Plan zaKUpu na poszczególne lata przedstawia się następu­
jąco (w tysiCJJca·ch): 

1965 1966 1967 1968 1969 1970 

--------~~----~----~-----~------~------~-----I 

Plan 188 190 230 250 270 300 

Wykonanie 227 228,11 

ZaJkup księgozbioru w planowanych wysokościach zabezpie­
cza utrzymanie się w średniej krajowej 'w stosunku do śred­
ni,ej przyrostu ludnoś,ci . 

Mocno akcentuje Uchwała sprawę wbściwego profilowania 
zakupu zalecając nabywanie 'książek o walorach ideowy,ch 
i wychowawczych. 

4. Dalszej rozbudowy 'wymaga sieć biJblioteczna. 
W U chwale czytamy, że "należy dążyć do stworzenia do 

końca 1970 r. pebnej sieci bibliotek gromadzkich i ,punktów 
bibJi.otecznych we 'wszystkich wsiach sołeckich". W praktyce 
znaczy to, że w okresie lat 1967-70 u"Ileży zorganizować 17 
bibliotek ,gromadzkich w 11 powiatach oraJZ ok. 600 punktów 
bibliotecznych. 

Główne kierunki działania opracowane Iprzez Prezydium 
WRN na Sesję Wojewódzkiej Rady Narodowej zakładają po­
nadto, że do 'końca bieżącego planu 5-letniego na'leżyzorga­

nizować : 

22 filie Ibi blioteczne 
7 oddziałów dziecięcych 

44 czytelnie VI miasta,ch (w tym 6 w PjMBP) oraz w 50% 

bibliotek groma'dzkich. 
5. W Uchwale wiele uwagi poświęca się sprawie poszerzenia 

i unowocześni,enia istni·ejąoej bazy jak i wyposażenia rpla-
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cóweik w niezbędne środki lokomocji, zaś w "Materiałach" 
przygotowanych na Sesję ;przez Prezydium WRN - po­
stuluje się m. in.: 

dokonanie poprawy warunków lokalowych 13 powia­
towych i miejskich bibliotek; 

wykorzystanie współzawodrnictwa Igromadzkich rad na­
rodowych na najlepS'zy lokal biblioteki ,wiejskiej­
ogłoszonego Iprzez Wydział Kultmy Prezydium WRN 
dla popra1wy warurników lokalowych bibliotek gro­
madzbch; 

- ,lokalizowanie wiejskich ipunktów bibliotecznych w klu­
bach "Ruch" i "GS" dla \pełnego udostępnienia książki 
szerokiemu ogółowi społ,eczeństwa. 

6. Uchwała za.1eca Wojewód~iej Bibiotece PublicZ!nej w Poz­
naniu 'poświęcać ,więcej uwagi współdziałaniu z bibliotekami 
zakładowymi i organizacji społ,ecmych tak w zakresie 
upowszechniania czytelniotwa, jak rówmez kształtowania 

zakupów książek i wj'ipmcowania nowych atrakcyjnych 
form !pracy z czy,telniiki.em. 

7. Zgod.nie z Uchwałą w gromadach i na wsi jako podstawową 
pla,cóW1kę kuliJuralno-oświ'atową uznaje się gromadzkie 
ośrodki kultury obejmujące swoim 'prog,ramem działania 

btbliotekę g,romadzką, klub, kino i urzą,dzenia o charakte­
rze sportowo-rekreacyjnym. 

Do czasu stworzenia we wszystkich gromada,ch warunków 
lokalowych i etatowych, gromadzkie rady narodowe winny 
opracować jednolity program intensyfikacji życia ,kulturalno­

. oświatowego i ustalenia wiodącej Iplacówki ,pełniącej funk',cjq 
g'l'omadzkiego ośrodka kulturalnego prowadzonego etatowo 
lub spale,cznie. 

Zagadnienie ścisłego powiązania działalności bibliotek gr,o­
madzkkh z 'pozostałymi placówkami kulturalno-oświatowymi 
środowiska -to konsekwentnie realizowana ogólnokrajowa 
linia politylki pratcy kulturalno-oświatowej na wsi. Minister­
stwo Kultury i Sztuki opT~cowało dw,a projekty organiza'cyj­
nego rozwiązarnia tego ,problemu, są to: 
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l) WytycZ:n€ ws:prawi€ organizacji i prowadzenia gromadzkich 
ośrodków kultury, 

2) Instrukc ja Ministerstwa Kultury i Sztuki w sprawi-e orga­
nizowania działalności kulturalnej na terenie gromady. 

W trosce o na jpełnie j szą realizacjG założeńki€runków pracy 
kulturalno-oświatowej województwa IpoZinańskiego do 1970 r. 
Wojewódzka Rada Narodowa zobowiązuje rady narodowe 
wszystkich stcw ni do: 

a) zorganizowa.nia s€s ji poświęconych zagadnieniom kultury 
i ustalenia wytycznych do zaspoko jenia kulturalnych po­
trzeb mi.eszkańców , 

b) zalecenia Komis jom Oświaty i Kultury czuwalnia nad właś­
ciwym rozwojem życi a kulturalnego, celowym wykorzy­
s taniem nakładów na rozwój kultury, dopomagania orga­
nom do spraw kultury i placówkom ,kultura l no-oświatowym 

w wywiązywaniu się z nałożony.ch na nie zadań w zakresi e 
koordynac ji i ,podnosz-enia poziomu kulturalnego wsi, osi-edla 
czy miasta, 

c) do zak tualizowan ia planów pers,pek tywicznych rozwoj u 
życia kulturaln-ego na ter eni€ powiatu wzgl. miasta stano­
wiącego powiat i opracowa,nia do Ikońca 1968 r. anal·ogicz­
nych planów w gromadach i miastach. 

Bieżący 5- letni narodowy ,plan gospodarczy, obejmujący la b 
1966-70 jes t 'piątym z kol ei planem. Ostatni jego rok (lipiec 
1969 -liip:ec 1970) ob chodzić bGdziemy jako jubileuszowy rok 
25-l ecia PolS'k i-ej Rzeczypos.poli-tej Ludowej. Stworzy to okazj G 
do podsumowania 25- letniego dorobku naszego kraju, kraju, 
który tworzy własny m ode.l ustrojowy, w łasny soc jalistyczny 
model €konomiki ora z własny soc,iali styczny sty l kultury. 

Ta wyjątkowa oko l icz ność powinna zmobili zować wszystki ch 
do maksyma l nego zreali zowa nia zadań. 



Doc. dr Stanisław Kubiak 
dyrektor Biblioteki UAM 

UWAGI O REGIONALNEJ BIBLIOGRAFII WIELKOPOLSKI 

Opracowania bibliog.raficzne spełniają ważną rolę ,w zakr,esie 
rejestracji druków i ,tym samym stanowią .punkt wyjścia dla 
inf.ormacji naukowej . W tym ujęciu bibliografie ogólne , spe­
cjallistyczne, retrospektywne. i bieżąoe można zaliczyć do kate­
gorii zjawiska historycznego, które zostało uwarunkowane 
potrzebami .powstałymi na określonym etapie obiektywnego 
rozwoju życia gos'podarczego i kulturalnego ,poszczególnych 
na!rodów. W miarę bowiem rozwoju ekonomicznego ,poszczegól­
nych państw wzrastało za;potrzebowani·e na naukowe opraco­
wania ,z zakresu coraz to większej ilości dyscy'plin; na cwlo 
wysuw,ały się szczególnie intensywnie rozwijające si ę gałęzie 

wiedzy przyrodnicz,ej i te chnicznej; ni e zaniedbywano takż e 

różnych dyscyplin nauk społecznych . Równocześnie ta inten­
syfikacja badań naukowych z zakresu dyscyplin przyrodn:­
czych, ma'tematyczno-fizycznych i technicznych stanowiLl 
główną podstawę dla dalszego rozwoju bazy ekonomicznej, 
a przede wszystkim była Ipunktem wyjścia dla modernizacji 
i technizacji procesów produkcyjnych. Natomiast nauki spo­
łeczne w najszerszym pojęciu stanowiły niezmiernie ważn~T 

czynnik w kształtowaniu odlpowiednich posta'w społeczeństwa, 
odpowiadających wymogom okr,eślonego etalpu rozwoju 
poszczególnych narodów; ,pierwszapla,nowe miejsce zajmowała 
literatura piękna , opracowania naukowe z dziedziny h istorii, 
filozofii, językoznawstwa, prawa. 

W związku z ,powyższym w niebywałym tempie wzrastała 
sylstematycznie hczba publikacji , wydawano dzi,eła zwarte 
i późni,ej w coraz szerszym zakresi·e dn.lJki o charakterze cią­
głym, rejestrujące niejako na b:eżąco najnowsz,e osiągnięcia 
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danej gałęzi wiedzy. W okresie zajledwi,e ,osta,tniergo wieku liczba 
wydawanych na świecie czasopism i pism periodycznych wZlro­
s ła do kilil~JUdzi,esięciu tysięcy, co spowodowało konieczność roz­
budowa,nia z niresłychan,ą precyzją, tak IPod względem organiza­
cyjnym i wyposażenia technicznego, aparatu zajmującego 

się tylko rejestracją i informa'cją o zawartości periodyków. 
W tej pracy nastąpiła darlelko idąca sipecjalizacja. Również druki 
zwarte, który,ch z roku na rok wydawano coraz więerej, aby 
obecnie w skali rocznej dojść na świecie do setek rtyrsięcy jed­
nostek wydawniczych , wymagały stałej r ,ejestracji. 

Bibliografia udoskonaliła się nie ty;lko w płasz,czyźnie prak­
tycznej, ale również w teoretycznej ; pomiędzy obu :płaszczyz­
nami zachodzi dialektyczna jedność. N a bazie bibliografii 
rozwinęła się z bi.egiem czasu nowa dziedzina, określana mia­
nem dokumentacji i informacji naukowe j. Dla potrZleb :tej 
ostatniej dziedziny Ipowołarno nawet potężne instytucje o zasię­
gu jednego państwa, lub okreś'lonych stref, a już obecnie za­
sięgiem obejmujące cały świa:t. Nowo utworzone instytucje 
d<Ykumentacji i informacji naukowej 'nie zawsze uwzględniają 
w sw,ej działalIności sZ€Toko ,rozbudowaną sieć bibliotek, spośród 
których wiele poprzez setki lat nagrromadziło IPonad milionowe 
zbiory. Tempo wzrostu licZJby gromadzonych w bibliotekach 
drUJków jest bardzo szybkie. Zaistniała nawet konieczność spe­
cja-lizowa:nia się bibliotek w zakresie gromadZlenia zbiorów. 
Tymczasem nastąpiło instytucjonalne wyodrębnienie się ośrod­
ków dokume ntacji i informacji. Rozwiązanie taki e było chyba 
konieczne, najpl'aIwdoipodobniej dlatego, że tradycyjne biblio­
teki stanowiły zbyt ociężały organizm, alby podołać nagle po­
wstałym nowym i niezmierni e pilnym zadaniom. Sytuacja talo 
posiada na pewno ·chaTaMer prZJejśoiowy i si€ć ,bi'bEotelk musi 
wejść pr,ędzej czy później w skła d szeroko roz;budowan€go 
systemu inf,ormacji naukowej, a naw€t stanowić jego podstawę· 
W dziedzinie aktywizacji bibliotek na polu informac ji nauko­
wej uczyniono już bardz.o dużo, również w Polsce, a resort 
szkolnictwa wyższego i Polska Akademia N a uk wydały w tylD1 
zakr,esie daleko idące decyzje. Poważne zadania w tej m:erze 
mają do ~pełnienia także biblioteki powszechne, które, chcąc, 
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nie chcąc, ni'e mogą ni,e spdniać w pewnym zakres :€ funkcji 
ośrodków inf.ormacji naukowej. 

Każda faza rozwojowa bazy ek<IDomiczno-społecznej stawia 
określone wymagania, albo inacz,ej, determinuje zakres funk- . 
cjonowania olkr,eślony,ch elementów nadbudowy. W fazie inten­
sywnego rozwoju przemysłu i techniki znacznie zmienił si0, 
zasięg działal'ności bibLotek wszystkich typów, dużych i m a­
łych. Obok niezbędnych czynnośoi związanych z bibLotecznym 
przyspOsobieniem druków oraz organizacją czyteln:ctwa, biblio­
teki musiały stop niowo podjąć nowe zadania, 'wiprawdzi,e czy­
niąc to bardz,o l~owoli, jako poważne ośrodki dokumenta,cji 
i informacji. Biblioteki włączyły się także w proces kształto­
wania oblicza kulturalnego danych grup społecznych i zawo­
dowych. Za!kres obu wyżej wymienionych grup zadań wC'iąż 
wzrasta i jes.t to na pewno iproces nieodwracalny. 

Podstawą szer,oko pojętej informacji naukowej jest biblio­
grafia. W tej ostatniej dzi edzinie Polska ;posiada poważne 

osiągnięcia. Wydawnictwa Instytutu Bibliograficznego Bibliio­
teki Narodowej stanowią już dziś waŻlne narzędzie w pra­
cach bibliograficzno-informacy jnych całej si e(;i bibliote(;znej 
w Pol-sce. Nadto z ,in icjatywy różnych placówek Polskiej 
Akademi i Nauk oraz instytucji ,podległych poszczególnym 
resortom przygotowuj,e się oraz publikuje retros!pektywne 
i bi eżące bibliografie specjalne. Na ten cel ,przeznacza s:ę .po­
ważne środki finansow e. 

Wieloletnie doświadcz,enia w zakresie rejestrowania druków 
wykazały, że bardzo ważne zadania do spełnienia :posiada ,rów­
nież bibhogTalfia r,egionalna, i to w pojęc iu węższym, to znaczy , 
.ieżeli się ma na myśli poszczególne ośrodki g€ograficzne lub 
administracyjne jednego państwa, a także w szerszym, kiedy 
w grę wchodzi np. wSIPółpraca <kilku państw nad sporządza­
niem bibliografii, np. krajów skandynawskich . W odniesi,eniu 
do ·bibliografii regionalnej w znacz,eniu węższym, poOkrywa si(~ 

ona z ,konkretnym ośrodkiem geograficznym lub administra­
cyjnym. Może być to bibliogl'afia dotycząca Wielkopolski w !po­
jęciu h :storycznym lub też obecnego województwa 'poznań-ski'e­

go lub też jednego Ipowiatu. 
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Bibliografi:a regionalna posiada duże znaczenie pod wzgk­
dem formalnym li merytorycznym. Przede wszystkim winna 
ona ,nejestrQlwać drUlki całego Ipiśmiennidwa dotyczącego da­
nego regionu, łączni-e z wyborem ważn:-ejszych artykułów pra­
sowych. Te osta'tni,e jak wiadomo IPosiadają dość dużą wartość 

faktograficzną, a w bibhogralfiach ogólnopolskich nie są odno­
towywane. 

Uwzględniając wymogi kompletności i szybkości rejestrowa­
nia druków, aktualna sytuacja w 'wielkopolskiej bibliogra,fii 
regionalnej jest niedobra. Właściwie to dotychczas nie dyspo­
nujemy nawet ,kompletną bibliogl~afią hi,storii Wielkopolski, 
nie mówiąc już. o innych bibliografiach specjalnych. Sytuacja 
taka jest ni-ewą1:ipliwie rezultatem braku zorganizowa,nego 
oś'rodka, któryby ustalał plan Iprac bibliograficznych, a także 
odpowiednich ku temu środków finansowych. 

Środowiska bibliotekarzy zdają sobie Slprawę z konie·czności 
skoncentrowania wysiJ1ków, w celu doprowadZ!enia do prawi­
dłowej sytuacji w pracach nad bibliogra1fią regionalną. 

Mimo poważny;ch braków, dotychczas 
najkpiej zarejestrowalno piśmiennictwo 

Wielkopolski . 

jeszcze stosunkowo 
dotyczące historii 

Zdaljąc sobie sprawę z konieczności rejestrowania tego piś­
mi,ennictwa, Ludwika Dobrzyńska-Rybicka i Ani-ela Koehle­
równa ogłosiły w Rocznikach Poznańskiego To'warzystwC1 
Przyjaoiół NaUlk w 1917 roku, s. 442-465, wy,kaz druków wiel­
kopolskich z 'roku 1913 i 1915-1916. Następnie duż,e zasługi 

w brbliogr.afowaniu piśmiennictwa 'poznańskiego położył Kazi·· 
mierz Kaczmarczyk, któJ'y -przeglądy literatury -poświęconej 

dziejom Wielkopolski drukował w Rocznikach Historycznych 
(m. in. 1925 r. s. 226-287). Najwięcej 'na polu wielikopolskiej 
bibliografii regionalnej Zldziałał Andrzej Wojtkowski, który 
w 1925 'roku zamieścił w Kronice Miasta Pozna'nia (R. 3 : 1925 
s. 181-184) wyka'Z nC1jnowszych publikacji niemieckich z za­
kresu historii PoznC1nia i Wielkopolski oraz IW tym samym rOiku 
na łamach Roczników Historycznych (T. 2 : 1926 s. 292-301) 
tenże autor ogłosił b~bliogralh; ziem zachodnich za 'rok 1925. 
Najważni.ejszym j.ednak osiągnięciem Wojtkowslzi.ego w okresie 
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między,wojennym było opublikowanie wyn i,ków długoletniej 

pracy nad gromadzeniem piśmiennictwa dotyczącego historii 
Wielkop olski. (A. Wojtkowski, Bibliografia historii Poznania. 
W: Bibliografia historii Wielk c'plski. T. 2. Poznań 1938 s . 138; 
tenż·e, Bibliografia historii Wi·elkopobki . T. 1-2. Poznań 
1937-1938 ss. 352-162). Mimo Ipewnych braków bibl:ografia 
ta do dnia dzis iejszego jest niezastąpiona i bez jejpomccy ni c 
obejdzie s i ę żad,en h istoryk w pracy badawcz·e j nad ,pr obl,ema­
tyką r eg:onu wielko;polskiego. 

Interesujący wykaz ,publikacji ogłosił również w okresie 
międzywojennym Stanisław Karwowski w swym dziele p. t. 
Historia Widkiego Księstwa Poznańskiego. T. 3. Poznań 1931 
s. 337-440. Zarejestrował on tam publ:kacje dotyczqc-e Wiel­
kqpolskiej twórczości naukowej i literacki·e j za lata 1848-1915. 

Z inny{:h publikacji z lat 191 9-1939 warto jeszcze wymienić 

wykazy druków, zesta,wiane z inicjatywy Stefana Wierczyil­
skiego Iprzez zespół Biblioteki Uniwersy teckiej , a ogłaszane na 
łamach Kuriera Poznańskiego w 1928 r. , nier.eg ul arnie od nr 
154. Ważnym wydarzeniem było takż,e wydanie przez Janinę 
Baumgartową Bibliografii r,egionalnej za rok 1938 i pierwsze 
półrocze 1939 (Przegląd Wie lkopolski R. 1: 1939). Była to 
w pewnym sensie kontynuacja dzieła Wojtkowskiego, a n adto 
autonka zapoczątkowała w tej ,publikacji r e jestrowanie drukćw 
bi,eżących o szerszym zaokr·esie tema tyczny m. Po j awi ły si c:: 
także przed 1939 roki em wy kazy :pi śmiennictwa , dotyczącego 

poszczególnych ,powiatów. Z te j ser ii wymienić trzeba prace 
J . Staszewskiego (Powoje nna literatura o Kaliszu. - Roczniki 
Histor yczne T. 6: 1930 s. 257-260) , Stefana Dybowskiego 
(Bibliografia r egiona lna kali ska. - Ziemia Kaliska R. 1 : 1930 
nr 1 s . 22-26, nr 4/ 5 's. 165-168). J. Staszewskiego i J . Dere­
siewicza (Bibliografia źród eł. opl'a c owań i przyczynków doty­
czących dziejów ziemi wrzesińskiej . Września 1932). 

W latach 1918-1945 ukazalo siC? t ak ż e k ilka niemieckich 
opracowań bilbliografi czny{:h . Są one wartościowe dlatego, że 

uWZlg, l ędni a j ą na jnowsze publikacje niemieckie. Najwięcej wy­
kazów opublilkowa ł Max Gun zcnha user. a le ty lko dwi e j-ego 
prace ma ją większe znaczeni e dl a Wi·elkapolski (Bibliographie 
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zur Geschichte d er deuts'ch~polnisch en Bezi€hungen un d 
Grenzlandf<ragen 1919-1939. Stuttgart 1924 oraz Bibl iog raphi e 
zm Geschichte der polnis chen Frag€ ,bis 1919. Stuttgart 1940). 
Z i,nnych niemieckich autorów 'wymienić nal eży zes ta wy Mar­
tina Jahna (Litera:tur zur Vorgesch ichte der provinz PDs,en 
1900-1920. - Ma,nnus R. 14: 1922), Al freda Lattermanna (Das 
deutsche S chrifttum Lib er Pol en und di e deutsch-polnischen 
Beziehungen a us de m J ahr,e 1926 und Nachtrage . - Deutsclll? 
Bl iitter in Polen . R. 5: 1928). Wie l,e materi ałów do historii 
Wielkopolski zebrał Hans J acob S chmi tz , który pUJblikowa ł 
wykazy GrenzmiiJlkisch e I-Ieimaublatter ( m. in. R. 18: 1942). 

Niemieche opracowan; a bibliog'raficzne :posiadały .i ednak 
pewien mankament; były one przeznaczone dla niemiecki ego 
odbiorcy i dlatego w doborze literatury ni e zawsze ki erowano 
się .obiektywnymi kryteri ami . Uprzywil e jowane były t e p u­
blikacje,które wY1kazywały niemi ecki char akter Poz na ński ego , 

Pomorza Gdańskiego i Śląska. 

W pierwS'zym okresie po dru gie j wo jnie świ atowe j nastą:p i ł 

pra'wiekompletJny zas tój w pra'cach nad s porządza niem biblio­
grafii Wielkopolski. W szerszym zakresie 'prace te Ipodj ęt o d0-
pie ro 'po 1954 r. Ch araol<terystyczną cechą ca ł ego okresu powo­
jennego było uk azani e s ię doś ć pokaźne j li czby bibliografii 
ogólnych i specja'lnych. W zwi ązku 'Z intensywnym rozwojem 
badań naukowych zaczc; to gromad zić piśmi e nnic twD do poszcze­
gó lnych o'kresów h istorycznych i róż nych dyscy;plin wiedzy. 
Przykładem może być tuta,i PDwstanie WicJkopo lsk,ie 1918-
1919, do którego ja!ko p:erws zy, ju ż przed 1939 1'. zaczą ł gro ­
madzić piśmiennictwo Zdzisław Grot (Liter atura oPDwstani u 
WieLkopolsk im. W: - Rocznik Weteranów Powstań Na rodo­
wych. Poznań Hl35 s. 97-110), późnie j J an Baum gart (Mate­
riały do bibliogra,fii historii Powstania Wielko polskego. 
W: Roczn~k Dzie jów Powstania Wielkopolskiego. T. 1, 
Poznań 1947 s . 88- 110), a także Tadeusz Gryg:,e r (Mate­
ri a ły do 'bibliografii historii Pow,stani a Wi elkopolsk' ,ego 
1918/ 1919. Poznań 1938 s. 171- 193) . Spośród niemiecki ch 
autorów Iprobl ematyiką tą żywo si ę interesował wymi,enion y 
ju ż wyże j Schmitz z Pił y, który op ublikował dwa ~pracowan i a 
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(Literatur u,ber d. polnischen Aufstand und die Grenz­
kamp.f.e. - Grenzlillirki sche Heimatbliitter R. 10: 1934, R. 
11 : 1935 oraz polnische Schriften zum Posener Aufstand und 
der Grenzkampfen 1918/1919. Tamże R. 13 : 1937). Wymie nione 
opracowania ,bibliograficzne n:e objęły kompletnego piśmien­

nictwa, które starały siG zaTejestrować ,dwie lPowo jenne pU'bli­
kacje ,ogłoszone przez Stanisława Kubiaka (Bibliografia histotii 
Powsta,nia Wi el'kopo! skiego 191 8/ 1919. Poznań 1963 s. 87 oraz 
materiały bibli-ograficzne do historii Powstania WielkopoJskie­
go 1918/ 1919. Na podstawie zawartości Iprasy Poznania ,1919-
1939. - Zeszyty Naukowe UAlVL Biblioteka T. 5. Poznań 196:1 
s. 165-222). 

Duże zaint,eresowanie badawcz,e wywołał także okres oku­
pac ji hitlerowskiej. P;śmi,ennictwo do tego okresu zgr-omadzili 
Władysła,w Chojnacki, Kar,ol P03pieszalski i Edward Sen'lański 
(Ma:teriały do bibliografii ok upac ji hitlerowskiej w Polsce 
1939- 1945. Warszawa 1957 s. 63). Autorzy tej publ ikacji zwią­
zani z Poznaniem bardzo szeroko uwzględnili piśm:ennictwo 

dotyczące Wi,el'kopolski. Wiel e cennego materiału do okresu 
okupac ji r e jestrują bibliografie załączni,kowe. Dla prz)'lkładu 

wymien;my wykaz 108 pozycji bibl iografi cznych w pracy 
Zbigniewa Janowicza, Ustrój administracyjny ziem pJlskich 
wcielonych do Rzeszy Niemieckiej. 1939-1945. Poznań 1951. 

W ok r esie powojennym wzr-oslo zna cz enie bib!: ografi i załącz ­

nikowych w ogóle. Każda z monografii l'egional,nych rejestruj-e 
nieraz setki jedno3tek bibliegraficznych, których ni e jedno­
krotnie nie znajduje s:q w żadnymi:nnym wykazie. Uwaga ta 
dotyczy szcz,ególni-e 'piśmiennictwa zagranicznego, traktującego 
o pro'bl ematyce regionalnej, a także mniej :ana'nych artykułów 
roz,proszonych w ,prasie. Dla przykładu można wymienić prace 
G erarda Labudy, Ziemi e Za,chodnie i Północne w tysiącletniej 
historii Polski. War szawa 1966, oraz ,praca Witolda Jakóbczy­
ka, Studia nad dziejami Wielko,polski \V XIX w. Poznań 1951. 
Wiele cennego materiału bibliog,raficzneg-o za,wierają talkże 

monogr afie poszczególnych powiatów. Na pierwszym miej scu 
wymienimy zebrane Iprzez M. B. To;polską publikacje do historii 
Gni2zna (Dzie je Gniezna. Warszawa 1965 s . 861-876). W tej 
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grupie wypada jeszcze zWJ.'ócić uwagę na ,pracę Wandy Goebel, 
Z turem w herbie. Poznań 1966, Stanisława Kumatowskiego 
i Jerzego N al,e,py, Z prz eszłoś c i MiGdzyrz€cza. Poznań 1961 
oraz wielotomowe zbiorowe qpracowani,e . p. t. Dziesi ęć wie­
ków Poznania. Poznań-Warszawa 1956. 

W rozwoju życia gospodarczego i kulturalnego Wie lkopJlsl, i 
d użą rolę od,egrały czasopisma. Nasza wie dza >O gaze.ta ch i pe­
riodykach jest wciąż jeszcze bardzo ub oga. W 1908 1". Sta,nisław 

Karwowski opublikował w Pozna,niu pracę p. t. Czasopisma 
wiellkQpolski e. Cz. 1. 1796-1859. Przez dłuższ.y okres proble­
matyką tą szen~e j siC? ni e interesowano. Po drugiej wojnie zagad­
nie niami tymi w sposób sys:tematycZlny z dużym znawstwem 
prob le matyki zaj ęła s i ę Z0fia Semra u, która opuJbli.kowała dwa 
ar.tykuły (Czasopisma poznański e cz. 1: 1794-1858 i cz. 
2 : 1859-1 870. - Kronika Miasta Poznania R. 26: 1958 nr l 
s. 95-120 i nr 4 s. 91-109). Na t2mat prasy wielko,polsbe.i 
napisał także ,roz'prawC? Zygmunt Dulczewski, Z dzi e jów prasy 
ludowe j w Wie H<im KsiGstwie Poznańskim 1848-1850. War­
SZ3'wa 1957. 

Za bardzo cenne przeds ięwzięci e po drugi e j wojnie należy 

uznać zami,eszczanie wJlkazów bibliogr aficznych na łamach 

ni,ektórych czasopisrrl naukowych wychodzących w P oznaniu . 
Rej,estry te uwzgl ędniaj ą ni e tylko lit e raturę historyczną . (Na 
łamach Kroniki Miasta Poznania wykazy taki2 za lata 1950--
1958 'Opracowywała Maria Szymańska). ?:sma spec jalistyczne 
rej es trują takż,e piśmi ennictwo z zakresu tych dzi Edzin, ktĆ1'2 

reprez,e ntują. Tutaj uwagę zwracają wykazy opracowane pr zez 
Bolesbwa Świdersk i ego (Bibliogr afia geografii fizyczn ej Wi el ­
ko,p0lski. W: Badania Fizjograficzne nad Polską ZachodnL~ 

T. 3: 1956 s. 183- 279 oraz Matcr ia ly do bibliog rafii ebno­
miczne .i województwa Ipoznańsbcgo za rok 1958. W: Ro cznik 
Rady Naukowo-Ekonomiczne j przy Prezydium WRN w Poz-· 
na niu. Poznań 1960 s . 195-211). 

Ważną Ipomoc bibli ogra fic ': n ą sta nowią także b i bliografi c~ 

zawartośc i poszcz,ególny(:h czasop ism (Mari a Vlale nty nowicz. 
Andrz.ej WGdzki, Bibliografia zawar tośc i Przeglądu Zachod­
ni ego 1945-1955. Poznań 1957 s. 124). J eszcze bardzie j uży-
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teczne mogą być bibliografie zawartości prasy Poznania 
i Wielkopo,lski. W tej dziedzini,e mało dotychczas zrobiono. 
Dlatego też duże zai'nteresowanie wzbudziły publikacj·e Marii 
Michałowskiej (m. in. "Mrówka Poznańska " 1821-182L. 
Zarys historyczn.y oraz bibliografia zawartości. - Zeszyty 
Naukowe UAM. Biblioteka T. 4: 1964 s. 73-158). 

Nowym zjawiskiem IpO 1960 r. było publikowanie materia­
łów bibl iograficznych do historii poszcz-ególnych instytucji 
oraz rejestrowani·e ,prac naukowych pracO\vników poszczegól­
nych zakładów naukowych. W ,pierwszej grupie wymienimy 
opracowane przez Tadeusza Klanowskiego i Stanisława Ku­
biaka, Materiały bibliograficzne do historii Uniwersytetu 
im. A. Mickiewicza w Pozna,niu 1919-1964. Poznań 1963 
s. 408. W drugiej g1'upie uwagę zwraca Bibliografia publ ikacj i 
pracowników Uniwersytetu im. A. Mi:kiewicza w Poznaniu 
1945-1964, zestawiona przez Tadeusza Klanowskiego, Stani­
sława Kulbiaka i Mirosła'wę Stempni ewicz, Poznań 1965 ss . 971. 
Książka r-ejestruje aż 13398 prac z zakresu różnych spec.iaJ­
noscl. Mieczysław Pr.zedpelski z-estawił ta,kże Bibliografie; 
ważniejszych prac pracowników Katedry Ekonomiki Prze­
mysłu WSE w Poznaniu. P,oznań 1967 ss. 8. 

Piśmi-enn :c two ,clotyczą,ce WieIkepolski jest obecni e także 

r,e jestrowa.ne ,przez bibliogra.ficzne ośr·odki w Niemieckiej 
Re,publice Federa lnej. Istnieje tutaj szereg publikacji H el'­
berta Ristera . 

Z powojennych wy,clawnictw typu bibliograficznego na 
sllczególną uwagę zasługu.ie praca Marii Szymańskiej , Biblio­
g rafia historii Pozil1a,nia. Poznań 1960 ss. 271. Autol'ka 
uwzględniła ·najważ.nie.isze publikacje wydane do 1958 r oku. 
p.oważnym dorobkiem ośrodka IPoznańskiego .i es t .iu ż wielo­
tomowa ,pubhkac.ia lP. t. Bibliografia regionalna Wielkopolsk i, 
która początlkowo uwzglqdniała także druki dotyczące Ziemi 
Lubuskie.i. Jest to bibliografia ogólna , rejestrująca piśmien­

nictwo z zak,r·es u wszystkich dzi,edzin życia regio nu. Zestawy 
gromadz.onc i opra·cowywane ,przez czternas toosobowy zeslpól 
pracowników Biblioteki Uniwersyteckiej i wydawane w ra­
mach wydawni,c1:w Uniwersytetu im. A. Mickiewicza w P oz-
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namiu. DOItychczas ukazały się tomy za okres 1958-1963. 
Redalktorem całości jest Bolesław Świderski. Mankamentem 
tej cennej ,publikac.ii .i est to, że ukazu.ie się .ona z dużym 

opóźni,eniem. 

Poznań posiada poważne tradyc.i,e bibliograficzne. Środo­
wisko bibliotekarzy może w na.ibliższymczas: e osiągnąć 

jeszcze większ,e rezultaty w opracowywaniu bibliografii 
regionalne.i. Znacznych us:prawni eń wymaga koordynac.ia w y­
siłków wszystkich zespołów. Powin'en powIStać plan pracy 
nad bibliogmfiami retroSlpektywnymi. Nal,eży dążyć do szyb ­
szego Orpracowywania i 'publikowalnia bibliografii bieżących. 

Większego jeszcze nasilenia wymagają prace _ nad bibliografią 

czas.cpism regional1nych z rejestracją ich zawartości łącznie. 

B~bliografie, w ,powstawaniu których winni brać udzia ł 

pracownicy wszystkich typów bibliotek, stanowią niezmi", rn:2 
ważny instrument w działalno ś ci kalżde.i placówki biblio­
teczmej. 

Mgr Romuald Krygier 
ICerc\\'nik PiMBP w Szamotuła c h 

WCZORAJ I DZIŚ BIBLIOTEK POWSZECHNYCH 

W POWIECIE SZAMOTULSKIM 

Biblioteki w powiecie szamo,tulskim mają za sobą bardzo 
długą historię. Istniały tu już ,biblioteki klasztorne - domi­
nikalnów w XIII wi'elkm we Wron:lmch i r·eformatów w XVII 
wi·eku w Szamotułach, przy kościołach, na dworach możnych 

magnatów np. w XV wieku u Swidwa-Szamotu)s k ich i w XVI 
wieku u GÓ1'ków IW Szalmlotu~alch czy w XV wieku u Osbr o· 
r ogów w Ostrorogu. Bodź·cem rp.obudzającym 73'potrzebowa:nic 
na książkC; była reformac.ia. Książka stała siC; wtedy potrzeb­
na wszystkim do utwierdzenia w wierz·e 'dawne.i I ub nowej , 
do jej obrony lub zwalczania . W tym czasi'e powsta.ią li czne 
księgozbiory szlachty i możnowładców hołduj ących "nowin­
kom", zakłada się biblioteki Iprzy szkołach. Ni ewątpliw: e IpO­

wstawa'niu bilbliotek Iprywatnych sprzyja założeni e w 155J 
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roku w Szamotułach p:erwsz.e j drukarni w Wielkopols'2 e. 
Drukarnia ta miała swe pomieszczeni a w oficynie zamk u 
GÓrków. Dysydenci drukowali tu swe książki także w ję zyku 

polskim. 

Rozwój bi!bliotek i czytelnictwa w powi ecie szamotulskim 
nastąpił j edna'k do'pi'2r o na początku XIX wie ku. Organizowały 

się wtedy biblioteki parafia lne, szkoln e i prywatne. Po upadku 
powstania styczniowego za1czGto tworzyć pierwsze bibliote,ki 
o .charakterze publicznym. W 1878 roku powstał w Szamotu­
łach komitet Towarzyst.wa Oświ aty Ludc'\\' e j, który organizo ·· 
wał biblioteki przy parafiach w całym powiecie. Ni e rozwin-ąl 
oQin j·ednaJk szeroki e j działalności, ponieważ TOL już \V 1879 
roku zost.ało 'z.likwidowane przez władze ,pruskie. W powiecie 
szamotulskim pozostały jednak 'Po TOL b:bJi.oteczki i by li dzia­
łacze . Ki.edy w 1880 roku po wstalo To warzystwo Czyteln i 
Ludowych - kontynuowano działalność szerzenia pO .żyte cz­

nych książek polskich i zakładania bibliotek ludowych. W 188·1 
roku w powiecie szamotulskim mało osób korzystało z bibliote:, 
TCL - jak to stwierdza jeden z dokum 2ntów. 

W końcu XIX wi·coku spol ·ecz·eń.stwo powiatu szamotuIskiego 
zaczqlo 'ol'ga'Oiwwać siq IW różny ch to\varzy.s twach, w który ch 
mlody P·olak hartował swo je ciało, u c zył się poprawn:e pisać 
i czytać :po ~polsku ·oraz utwi·erdzał siG w .poczuciu swej 'Oa1"'0-
clowej przynależ,ności. Niem al każda z organizacj i posiadała 

.iakąś s,kromną bihlioteczkq i zajmowała się t a .inym n3U 2?3-
niem. PC;d do oświaty w ostatnich latach zaboru był duży . 

ksiąŻJka i gazeta naprawdę doci erały pod strze chę . O j: 8CZyt­
ności i ·popularności ks i ą,żk i świadczyć może fakt, że organizo ­
wano zbiorowe czy.tani e "Trylogii" Sienki'2 v\'icza na polu w CZ 8. ­

s ie rprzerw w pracy. 

Niestety ni :: wi 2my - rbrak dokumentów, co dziab się z To­
warzystwem Czyte lni Ludowych ·w powiecie szamotulskim 
w okresie od 1887 roku d o 1910 ·roku. Należy jednak przy­
puszczać, że w pierwszy ch la ta ch XX wieku dzialalność TCL 
całkowicie tu zamarła i dlatego na nowo ru ch czytelnicz.v 
za:początkowany został 27 listorpada 1910 roku wiec em oświa ­

towym w Szamotułach. 
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Towarzystwo Ozytelni Ludowych było organi,zaicją s,połecz­

no-oświatową, obejmującą swym zasięgiem ,całą Wielko:polsk ę. 

Organizacyjnie TeL dzi,eliło 'się na powiaty lub okręgi . Powiat 
szamotuiski podzielono na dwa okręgi: szamotuiski i pniewski. 
Niestety danych o okręgu pniewskim nie Iposiadamy. Działal­

ność okręgu .szamotulskiego obrazuje za.chowany protokólarz 
z lat 1910-33. Okręg :szamotuliski dzielił się na 6 obwodów wg 
parafi,i. W 3 obwodach wiejskich działało ,po killka bibliotek, 
które odpowiadają naszym dzisiejszym punktom bibliotecz­
nym. Mi·eściły się w nich komp) et y po 100 ksi,;żek. W IPI00wiecie 
szamotulskim bibliotek TeL było dość dużo, ale pracowały 

ra'czej słabo. 

W 1912 roku uS1karżano się na brak poparcia pracy prz,e?: 
inteligencję świeoką, która spychała obowiązki ,oś,wiatow€ nCl. 
księży . S,prawozdal11ie za rok 1912/13 informuje o 16 zebraniach 
ag itacy jnych w całym powiecie, o istnieniu 27 bibliotek 
z 2.589 książkam i, {)I 1.161 czytelnikach i 13.873 wy,pożycze­
niach. Działało wtedy 17 ikolek,torów, ,którzy zdołali zebrać ze 
składek 434 mk, a 1.188 mk. z nad2jwycza jnych ofiar. Wiec 
oświatowy w Kaźmi,enu ,w dniu 19 listopada 1911 rolm z-gl'O­
madził w Domu Katolickim. około 300 osób, przeważnie g:ospo­
daTzy i 'robotników z te1jże :parafii. W zebraniu wz'ięli udział 

także ziemianie: Żółtow,ski i Łubieńska z Kiączana, która prze­
mawiała o Ipotrzebie lektury i Idoksztakaniu się oraz n arodowo ­
katolickim wychowaniu dzi,eci. Billjlioteki TeL kierowane więc 
były głównie przez księży, obszarników oraz burżua'zję i Imiały 

charakter klerykalny oraz wybitnie zachowawczy. O zacho­
wawczym .charakterz·e TeL świadczy również .fragment proto­
kółu z dnia 29 listopada 19321". w sprawie oI1ganizacji czytelni 
w Szamotułach: "W czytelni 'znajdują s i ę gazety i czas opisma 
wsz,elkiego .rodzaju z wyjątkiem wywrotowych". Sprawozdanie 
z czerwca 1918 rokuinfoI1muje, ż e .czy,telnia w Szam'otułach 

posiada 1.195 książek dla dnrosłych i 156 książek dla dzieci. 
W 1917 rokuczyteln~ków było 430, a 'ks iążki wypożyczono 

3.374 razy. Z początkiem 1919 roku księgozbiór składał sit~ 

z 1.761 tomów. Dokupiono 1.745 ,książek, było więc w dniu 25 
września 1919 roku 3.506 książelk w 30 bibliotekach. Według 
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~. prawozdania 'przeciętny procent czytelników wynosił 5,5 ,ogółu 

mi eszkańców. W 1920 roku był o 48 szafek 'po 100 książek 
w każdej , a w 1925 roku jes t ich już tyl,ko 41. Ksi~żki wypo­
życzano kompletami w t-eren na 1 rak. Po roku zmieniano 
k,omplety. 

TCL w Szamotułach prowadziło jeszcze osobną czyte lnię. 

Nosiła ona imię H enryka Sienkiewicza. Ws,pomina się o niej 
w sp rawozdaniach już w roku 1913 i 191'4. Była to rac ze j sa m " 
wypożyczaloni a, gdyż w ówczesnej nomenklaturze nie odróżnia­
no wypożyczalni od czytelni. W 1932 'l"Clku czytelnia ta wstaLi 
wl'ganizowana na nowo. Miała w pier wszym rzędzie służyć za 
schrcnienie dla bezrobotnych w okresie zimy, a następni e -­
być ogniskiem kul tury dla szeroki ego społeczeństwa. Czy teIn' 8-

początk{)wo cieszyła się dużą fr·ekwenc j ą młodzi eży męskiej 

Sp ełniała ona 'bowiem rolę świetlicy, gdyż obok gazet i 'książek 

zna'jdowały się w niej różne gry. Czyteln ia jednalk n ie pros,p2-
rowała długo, gdyż już w styczniu 1933 roku stwierdzon{) , ż r, 

dyżurni nie Sipełniają swych ob ::lw ią zków, a próba wciągnię2 i a 

do t e j akcji młodzieży studenckiej też nie dała pożądanego 
rezultatu. 

Towarzys two Czytelni Ludowych organizowało także odczy­
ty, obchody , wi,ece oświa,towe tj. zebrania dl a ogółu ludności, 
na które zaJpraszano prel,egentów zwykl,e spoza Szamotul. 
Urządzano .też wystawy książek. Dla utrzym ania swych placó­
we k, ,prowadzonych zresztą bezinteresownie, TCL werbowab 
cz!-onków wpłaca jących groszowe składki, urządzało zbiórki 
pieniężne, przyjmowało dary w gotowiźnie lub ()rganizowało 

dochodowe imprezy np. odczyty. Przy każde j bibliotece urzę­
dowa ł t zw. kolektor, któreg() zadaniem było w-erbowanie 
członJków i zbieranie od nich skład,e k. Zebrane ze składek 

fundusze były na ogół dość szczupłe, gdyż członko'w i e nie 
zawsze płacili. Kasę zasilały dość rzadko większe sumy pie­
ni ężne, ofia rowywane przez bogatych członków - okolicznych 
ziemian lub dochody z imprez . P oza tym TCL zajmowało s ic: 
sprzedażą telegramów kośc iuszkowskich . 

Z zach owanych protokółów wynika, że działalność TCL 
w powiecie szamotulsikim miał() swo j,e wzloty i długi e okres~ 
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zahamowania . Kryzysowe .okazały się lata pIerwszej wojny 
światowej, po tem w 1918 roku nastąpiło duże ożywienie, by 
w okresie 1925-1928 znów popaść 'w letang. Mimo wielu za·· 
mierzeń - TCL w powiecie szamotulskim nie osiągm;ło wiel­
kich rezultatów, ni€: obj ęło swym zasięgiem sz.eroki ego ogółu 
społeczeństwa . Nastąlpiło to dopiew w Polsce Ludowej. 

Po wojnie biblioteki powszechne zaczęły 'Właściwie od nicz,e­
go, bo przecież ta nam:astika czytelnict'wa, :którą stanowiły 
przed wojną biiblioteki Towarzyst,wa Czytelni Ludowych , 
została Ibezpowrotnie zniszczona przez hiUerowskiego .okupanta. 
T ak więc trzeba bylo zacz,ynać .od nowa, od zbiórki książek 

i środków fina,nsowych. W ten sposób powstała w 1945 Toku 
p:·erwsza bibli>ote:kaprzy Inspektoracie Szkollnym. W 1954 rok l1 

było już 15 bibli>otek publiczny,ch oraz 92 punkty biblio,t ecz'n'2, 
w 1966 DOk u sieć bibliotek ;puhliczny,ch skł.adała się z 17 bi­
bliotek i 93 punktów. W latach następnych nie pnewi'duje Sil: 
rozbudowysi,eci bibliot,ek, gdyż jest o na pdna, wzrośnie 'tylko 
liczba punktów bibliotecznych . Księgozbiór w 1945 roku liczył 
zaledwie 120 tomó,w, 'W 1954 roku wzrósł już do 62 .778 ksi ążek . 

W 1966 roku 'b:blioteki pubJiczne dys:pono'Wały księgozbior ·em 

liczącym 111.868 książek. W stosunku do lat przedwojennych 
nasycenie książką jes t wic;c dostateczne, bo wynosi 1,5 t'omów 
na 1 mieszkańca 'powiatu. W 1947 roku za notow<lnJ dop:ero 
piepwszych 27 czytelników, w 1954 roku było ich ju ż 10.087, 
a w 1966 roku liczba czy telników wzrosła 'GoO 14.057 , CJ sta­
nowi 19,P/" w st,osun.ku do liczby mieszkańców p owiatLl. 
Wskaźnik ten jes.t grubo wyższy od przeciętnej w8 jewództwa 
poznańsIkiego, która wynosi 16,9u/o. Do poważne.i gru py czy tel­
n ików bibliotek ,publicznych d :::da.imy j2szcze rzesze mło dzieży 
korzysta .ią ce j z 'bibliotek s~~ko l 'nych i pewicm procent czyt€lni­
ków bibliotek fachowych , zw i ązków zawodowych i różnych 

organizac.ii, a przekonamy s iC;, że Iprocent czytających w nc::­
szym r;owiccie prz.ekracza 30. Również li czby wyp::JŻy::::Z 2 ft 

książek wskazują na duży wzrost ,czytelnictwa: w 1954 r·ok u 
wY'Pożyczono 136.228 Iksic1ż e k, w 1966 roku dokonano 258.958 
wy,pożyczeń, czyli 18,4 to my na l czytelnika , ,podczas gdy 
w 1960 roku 1 czy telnik wypożyczył tylko 16,5 tomów. Dln 
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podkreślenia wagi osiągn ięć w tym zakresie trzeba dodać, że 

prze·c iętna wypożyczeń na 1 czytelniika w województwie poz­
nańskim w 1966 roku wynosiła 17 tomów. 

Statystyki bibliotek powszechnych wykazują setki i tysiące: 

wypożyczeń. Każde wypożycz·enie książki staje się fakten1. 
wychowawczym o ,pozytywnym lub negatywnym znaczeniu . 
gdyż dotyczy :kcształtowania poglądów, uczuć, woli, całej po­
stawy >czyteln~ka poprz·ez właści.wie dobraną lub chybioną, 

bezoelową w danym momencie .życia czytelnika książkę. Bib:,o­
tekarz styka Się .codziennie z ludźmi różnego wieku, wykształ­
cenia, zawodu. Ma doczYlDienia z ludźmi, ktćrzy szukajcl 
książlki - je dni, że,by uzyskać przy je j ,pomocy jakieś infor­
ma'oje, inni - żeby się >czegoś nauczyć o życiu i świec:e . Ktoś 

znowu szuka wyjaśni,enia interesującego go problemu lub chce 
po prostu odpocząć iprzy książce . Bibliotekarz jest łącznikiem 
między tą najbardzie j właściwą w danym momenci·e książką 
a czytelnikiem, który ,często nie lwie, ·czego szuka, prosi więc 
o "coś bdnego, coś, co by się dobrze 'CZy,tało" . 

Praca z czytelnikiem indywidualnym nie wyczer,puje zagad­
nienia działalnoś.ci oświatowej bibliotek powszechnych. Są 

przecież one także organizatorami impr€z m asowych np. spot­
kań autol'skich, prelek,cji, odczytów. Nasil eni·e tych imprez 
występuje co roku w maju - w ok r€sie Dni Oświaty , Książki 

i Prasy. Dla przykładu warto ,podać, że w tegorocznej majowe j 
kampanii oświatowej biblioteki publi czne powiatu szamotul ­
ski,ego zorganizowały 85 imprez masowy ch (w tym 12 spotkail 
autorskich), w których wzięło udział 3.378 czytelników. Do 
ro zwoju czytelnictwa przyczyniają się konkursy np. zako1'1-
cwny w 1962 roku konkuns "Wiedza pomaga w życiu" (zwrócił 

uwagę na li ,teraturę popu l arno-naukową), czy obecnie zako1'1-
czony "Wi€lkopolski Konkurs Czytelniczy dla uczczenia 50 
rocznicy Wielkiej Socjalistyczne j Rewolucji Październikowej". 
Biblioteki ,prowadzą również ;propagandę czytelnictwa poprzez 
organizację wystaw ksiąŻ1kowych, wywieszki inf()rmacyjne, 
plansze, gazetki. Ruch miłośników książki (Koła Przyjaciół 

Bibliotek) przyczynia się także do poszerzenia kręgu czytel­
ników. 
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Różnorodność metod i form stosowanych przez b iblioteki pu­
bli.czne 1przyczynia się do systematycznego pogłębiania czyt,el-: 
nictwa , do świa1dc'zenia .coraz nowych usług na rzecz czytelnika 
np. wypożyczanie książek z innych bibliotek ('wypożyczanie 

międzybiblioteczne), informacja bibliograficzna itp. 
Mimo osiągnięć IW czytelnictwi,e - głód .dobrej kJsiążki nadal 

istJni,eje, przytoczone liczby świadczą o tym najwymowniej . 
Warto im si ę z perspektywy kilkunastu lat przyjrz,e ć, żeby 

zobaczyć, jaki Sk01k dokonał się w jednej t :ynlko dzi edzini e 
naszej kultury w skali przeciętnego IPowiatu, a jeś'li przenie­
siemy t e liczby nal cały kraj, to iprzekonamy si ę, że s~owa wiesz­
cza o zbłądzeniu książek Ipod strzechę stały si ę istotni,e żywe . 

Powiat 'szamotuIski je.st je dnym z licz1nych tego dowodów. 

WYWIAD Z LAUREATKĄ NAGRODY WOJEWÓDZKIEJ 

OB. K. ZIĘCIAKOWĄ 

Ju ż trzec i r ok z rzędu bibliotek arze na ­
szego w ojewództwa otrzymują nagrod~· 

wojewód ;n.k ie. W roku bi e żącym t o Z Cl ­

szczytne wyróżnienie za za sługi położo n e 

Vi upowszec hnieniu kultur y w po w iecie' 
i mieśc ie Rawiczu o tr zyma ła k ol. Klem en­
tyna Zięc i a kowa, Z tej to okazj i p rzed ­
sta wici e l nasze j redakcj i prze prowadzi ] 
wy wi ad z laureatk ą. 

Blaski i cienie pracy bibliotekarski e j - oto co nas inte r e­
suj e w rozmowie , którą zamierzamy z kol eżanką przeprowa­
dzi ć, a w c iągu siedemnastu la t pracy ,ni ewątpliwi e jedno 
i drugi e złożyło s ię na szereg doznań i e mocjonalnych prze­
żyć, które z pewnością wywierały wpływ mobilizujący I ub 
t eż zniechęcający do działania. 
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niczym mot>orem działania. N a pewno jednak , jakaś 

:pI'Qpor.cja powodzeń i niepowodz.eń w pracy ma duże 

znaczenie :psychologiczme. 

Zacznijmy więc od blasków. Koleżanlka wyr.óżniona została 

w tym roku nagrodą wojewódzką. Jakie wraż·eni·e wywarło 

na Koleżanc·e to bądź co bądź wielkie przeżycie? 

- Doznałam uczuć .talk skomplikowanych, że trudno ująć 

je w słowach . Czyż można wyrazić słowami gamę uczuć 

od radości, wdzięczności, serdecznego wzruszema do 
samokrytycznej penetfa'cji wewnętrznej ogromnie 
zJWię.k.szonego pocz,ucia odpowiedzialności. Podobnych 
uczuć - choć może nie w tym stopniu - doznałam 

swego czasu, gdy biblioteika nasza Zidobyła pierwszą na·· 
grodę 'wojewódzką we współzawodnictwie bibliotek. 

c A rez.uiltat tych przeżyć? 

- Zawsze ten ·sam. Mocne postanowienie pracować lepiej , 
mądrZiej, pożyteczniej . 

Więc jednak uznanie i nagrody zachęcają do 'pracy? 

Na pewno, bo cieszą i zobowiązują. Duże znaczeni·e mają 
również 'c!r0bne i ·na :pozór błahe wy.darzenia codzienne , 
z którymi na pewno spotykają się IWszyscy bibliote­
karze. Mam tu na myśh pewne reakcje czytelników 
wynikające z odbioru naszych usług kulturalnych. Na 

i przJlkład miły te lefon z Ipodziękowaniem za ciekawe 
.spotka.nieautorskie, przeżycie uwidocznione na twa­
rzach uczestników zorganizowa1nej wieczomicy biblio­
te cznej, oz zaintenesowaniem oglądana wystawa książki, 

'wyrazy uznania zaoczni·e studiujących za pośrednictwo 

z biblioteką naukową, dowody przychylności wład~ 

miejscowych - wszystko to składa się 'na szereg mniej­
szych lub większych radości utwierdzających nas w prze­
konaniu, że jesteśmy ,potrzebni i !pożyteczni. Wszystko 
·to pomaga również w pokonywaniu trudności, których 
piętrzy się sporo chyba w ka·żdej !pracy. 

A więc doszliśmy i do -cieni . Z czym było lub jest najwięcej 
kłopotu? 
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Baza lokalewa i .odpowiedni człowiek , t e dwa zasadnicze 
ele menty skutecznego d z i ałan i a w mojej ,;kar:erze" 
bibliotekarski e j przysparzały mi na jw:qcej zmartwień . 

Wywalcze ni e rangi ,p lacówko m bibliotecznym wymaga ł o 

równi·eż długo l etniego :p ełnego zaangażowan :a siC; . Zda'l'za­
ły s i ę więc chwile z ni echęc eni a, a na w·et przejściowego 

załamania . Ale zasadnicze trudnoś ci ch)'lba już minęły, 

a Ild<o:po,ty mniejszego ftormatu łatwiej pokonać, chocia :i. 
dokucz a ją i budzą l'·efleksj ę. Zniszczone, z,ag ubi'one, prze­
trzymywane książki, nieud ana impr·eza, ob jawy braku 
kultw'y i poszanowania mieni a s pJłecznego zaobserwo­
wane w bibLotec'e i .pmą bi, bliol.ieką to wszystlw kwiatki 
z ogródka udręcz,eń budzące zwątpi e nie w sk uteczność 

naszego oddzi aływania choć równocześnie są bo dźcem do 
poszuki,wania dróg w.szechstm nniejszych metod pracy. 

A funkc je społeczne w środowisk u ? 

Wyda je mi s iC; , że ni e może być mowy o uchylaniu siC; ocl 
udz iału w życi u społecznym środow:'ska. Funkcje sp 0-
ł e'cz n e 'po niekąd zw i ą zane są z działalnośc ią kultura'ln:o-

·oświatDwą i w j a,kiś s,posób Ip odkr·eśl a j ą je j autory tet. 

Czy pomaga j ą równ i eż w realizacji zadań bi bliotek? 
Na .pewno . Przekonałam siC; o tym w ci ągu 15-1<:tniej 
pracy w Powi atowe j Komisj i Oświaty i Kultury. Udzi::ll 
\V pracach Komis ji 01'.:12 funkcj a radne j PovY'iatovv'e.i Rad:, 
Narodowe j daj<~ mi ,pogląd na ca łoksz ta łt zaga dni eń, któ­
rymi ży j e środo wislko , wyzwalnją z wąskiego luqg u "wła ­

snego podwórka" a równocześn;e uła twiają zabiegi o do­
bro placówek bibliotecznych. 

Pomijam tu inne obowiązk i peł nicne -\IV mi ejscowych 
orga ni zac jach społ,ecznych , po dkreś l am .i ednak , ż·e ell 0 -­

ciaż zaj mują czas i absor bujc1 umysł daj ą dużą satysIakcjr: 
w sensi e podnoszenia ro li znaczenia bibliotekarz.:1 
w środowisku . 

Może jeszcze k ilka słów na temat na jbli ższych planów i Z<l­

mierzeń. 

Na razie tkw iq po uS'zy w r emonta,ch k ilklu bibliot '2k <czyl i 
two rzeni u war unków do bardzie j nowocz-esnych metod 



pracy. Pomaga nam w tym. współzawodnictwo rad naro­
dowy·ch. Pochłania to oczywiście trochę czasu i energii, 
a .potem już normal'na praca kulturarno-oświatowa zmie­
rzająca do coraz l,epszych osiągnięć i wyników czytelni­
czych. No i jeszcze jedno duże marzenie ... 

.J akie? 

- Nowa biblioteka ,w Rawiczu, taka jak w N owym Tomy­
ślu, której zaZldroszczę koledze Krolkowi z całego serCd 
(:pozytywna za,zdrość) i tego marzenia chyba już nie zdążę 
zrealizować, ale bodaj zainicjować , bodaj siew zasiać , 

który niechby wzeszedł już ,pod okiem moich nas,tępców. 

Zofia Pla tkiewicz 
Kie rownik dzi.a łu Instr.-Metod. 
Woj. Bibl. Publ.w Poznaniu 

PODSUMOWANIE WYNIKÓW WSPÓŁZAWODNICTWA 

BIBLIOTEK NA 50-LECIE WIELKIEJ SOCJALISTYCZNEJ 

REWOLUCJI :pAŹDZIERNIKOWEJ W WOJEWÓDZTWIE 

POZNANSKIM 

W ogłoszonym prZlez Ministerstwo Kultury i Sztuki, Zarząd 
Główny Towarzystwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej, Zarząd 

Główny Związku Za'wodowego Pracowników Kultury i Sztuki , 
Zarząd Główny Stowarzyszenia Bibliotekarzy Polskich współ­
zawodnictwie brało udział. 

- 549 bibliotek~ publicznych - tj. 96,2% ogółu (w tym 26 
oddziałów dziecięcych na 28 istniejących) , 

- 52 biblioteki ZWiąZlków zawodowych ,tj. 80% 'Znajdujących 
się w rejestrze WBP, 

- 583 punkty ·bibliotecZlne - tj . 20,9% ogółu. 

Wyniki pracy w/w bibliotek przedsta'wiają się następująco: 

1. Dla u~'Zczenia 50-r,ocznicy Wielkiej Socjalistycznej Rewo­
lucji Październikowej ;przeprowaldzono: 
1. 3 wojewódzkie konkursy 
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a) Wielkopolski Konkurs Czytelniczy - dla dorosłych. 

Wzięło w nim udział 10.535 czytelni!ków, do WBP 
wpłynęło 9.982 kuponów z 'poprawnymi odpowiedziami. 
W konkursie uczestniczyło 487 bibliotek publicznych, 
14 bibliotek związkowych oraz ponad 100 Ipunktó,v 
bibliotecznych. 
Wyróżniły siG ilością zwerbowanych uczestników na·­
stępu.iące powiaty: - Kahsz m . - 1.400 osób, Poznal'l 
pow. - 789 osób, Obomiki - 618 osób. 
Z bibliotek związkowych najlepsze wy,niki uzyskały: 

Biblioteka Fabryki Pluszu i Aksamitu - Kalisz - -
130 uczestników, 

Bi1blioteka Zakładów N a,prawczych Taboru Kole.iowego 
- Ostrów - 67 ucz1estniików, 

Biblioteka Kopalni Węgla Brunatnego - Konin -
60 uczestników, 

Wśród gromadzkich bibliotek na.ilepsze wyniki miała GBP 
Ryczywół IPOW. Oborniki - 199 uczestników. 

Podsumowanie WielkopolSlkiego Konamrsu przebiegało w :2 
etapalch: 

19. XI. - odbyły się eliminac.ie IPółfinałowe, na 31 najlep­
szych uczestni!ków konkursu wytypowanych przez powiaty. 
zgłosiło się 21 osób; spośród tej grupy Iwyłoniono 4 finalistów: 

1. ob. Marian Trachimowicz - Ostrów. 

2. ob. Kazimi-erz Goska - Racot ipOW. Kościan. 

3. ob. Maria Kolodzie.iczyk - Mosina pow. Poznań. 

4. ob. Zenon Ptaszyński - Słupc a. 

Wylosowano także 75 nagród w postaci bonów książkowych 

dl a uczestników konkursu . 

:3. XII. - wojewódzka zgaduj-zgadula na temat WieLkie.i 
Socjalistycznej Rewolucji Październikowej w literaturze pięk­
nej, ,pamiętnikach i wspomnieniach - na imprezie podsumo­
wującej wyniki współzawodnictwa w województwie; dwi e 
równorzędne I nagrody - wyjazd do ZSRR otrzymali: ob. ob. 
Zenon Ptaszyński i Marian Trachimow:cz, II nagrodę - apa-

36 



rat fotograficzny - ob. K. Goska, III nagrodę - radio tury ­
styczne - ob. M: Kołodziejczyk. 

b) Ikonkurs "Bohaterowie Wielkiej Rewolucji" - dla 
dzieci. W konkursie uczestniczyło 3058 dzi-eci z 26;) 
bibliotek oraz l punktu biblioteczengo w pow. Ostrze­
szów. Na1jlepsze wyniki uzysk'ały powiaty: Szamotu­
ły - 427 uczeS'tników, Konin - 347, Gniezno pow. 293. 
Z oddziałów dziecięcych wyróżniły się Szamotuły -
302 ucz,estników. Systematyczną i bardzo c i ekawą prac,~ 

w konkul'oSie prowadził ponadto Oddział Dziecięcy 

MBP w Ostrowie. 

c) konkurs na najlepszą formę ,propagandy książki trak­
tującej o Wielkiej Socja-listycz.nej Rewolucji Paździer­

nikowe j - dla bibliotekarzy. 
W konkursie tym wzięło udział około 200 bibliotekarzy. 
Spośród 80 najlepszych -prac zakwalifikowano do wy­
różnień - 17. 

2.2 konkursy centralne: 
"Utl'walmy pamięć tamtych dni" - uczestniczyły 

w nim 192 biblioteki (z 14 Ipowiatów) oraz 36 punktó 'Jl 
brbliotecznych w pow. Krotoszyn. 
Na program pra,cy bibliotek złożyło się szereg cennych 
inicjatyw m. in. w m . Ostrów, w pow. Ostrzeszów -
zol'ga,nizowano Rajd do Klonu - miejsca upamiętnion ego 

walkami partyzantów, gdzie odsłonięto pomnik ku czci 
żołnierzy radzieckich, w pow. Gostyń - dzieci odna­
lazły i zaopiekowały się gtobami poległych żoł\nierzy 

radzieckich, w pow. Chodzież , Wągrowiec, Lesz-no , 
Wolsztyn - zorganizowano spotkania z konsulem ra ­
dzieokim, wiele bibliotek zorganizowało spotkania 
z kombatantami II wojny światowej. 

"Wartość cena samodzielności" w konkursie 
uczestniczyły 3 osoby z pow. SL:amotuł. 

3. Konkursy lokalne prowadziły biblioteki 13 powiatów 
i l miasta wY'dz: elonego (np. Pleszew - Czy znasz t e 
książki, konkurs n~cytatorski poezji rosyjskie j i ra­
dzieckiej w j ęz. r osy jskim, Ostrz·eszów i Śrem - Czy 
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znasz Kraj Rad, Nowy Tomyśl - konkurs recytatorski 
"Dni Października w poezji i prozie", Konin i Koło -­
konkurs na najlepszy !plakat lub ,gazetkę o WSRP, Go­
styń - Czy znasz życie i twórczość Gajdara. Ponadto 
oddziały dziecięce prowadziły jeszcze inne . konkursy 
n;p. Ostrów - Jacy bohaterowie mieszkali w tych mia­
stach, Szamotuły - Poznajmy bohaterów Związku 

Radzieckiego i Na najlepszego kor,€spondenta wojenne·­
go. Biblioteki związkowe organizowały również swoje 
konkursy n:p. Wytwómia Głośników "Tonsil" we Wrześ­
ni - konkurs ,poświęcony kin em a tograJfi i radzieckie.i 
z okazji 50-lecia WSRP i konkurs "Rewolucja Paździer­
nikowa w Polsce" , Związek Zawodowy Koleja,rzy 
w Lesznie - Co wiesz o ZwiąZlku Radzieckim, Przed­
siębiorstwo Budowlane w Kahszu - "Oni tworzyli 

,historię" i konkUl's rysunkowy dla dzieci). 

II. Ponadto w okresie współzawodni'ctwa biblioteki brały 

udział w konkursach: 

1. Wielikopolski Konkurs Upowszechnienia oraz Czytel­
nictwa Książek i Czasopism Rolniczy,ch (na koniec X. 
19671', uczestniczyło w nim 412 GBP, 602 punkty 
bibli'oteczne oraz niektóre klUiby GS, Ruch itd. Biblio­
tekarze w ramach kOlI1kurs u uzupełniają zbiory książ­
kami i czasopismami rolniczymi, propagują literatUl'(~ 

rolniczą, werbują nowych czyteln~ków - rolników , 
zwiększają lic2lbę wypożyczonych książek rolniczy.ch , 
prowadzą różne formy działalności oświatowej w opar­
ciu o książkę rolniczą. 
Na,jle:psze wyniki w konkursie mają obecnie powiaty: 
Szamotuły i Gostyń. 

2. "Na najlepszy klub wiejski Ziemi Wie!tlwIPolskie j". 

III. W czasie trwania wspózawod,nictwa w ter.enie odbyły siC;: 
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- około 300 ·spotkań autorskich w tym 22 w biJbliotekach 
związkowych, 

1204 prelekcje i pogadanki (dane z 23 powiatów) w tym 
132 w bibliotekach zwiąZJkowych, 
752 głośne czytania książek radzieckich (dane z 12 .pow.) 



- 370 dys'kJusji nad ksiąŻikami , 

- ponad 150 przeglądów ksiąrek konkursowy<::h, 
- 120 zgaduj-ZJgaduli oraz blisko 50 imprez czytelniczy<::h 

na większą ska,lę oraz ba:rdzo wiele form wizualnych , 
głównie wystaw, katalożków, albumów itp. 

IV. Biblioteki woj.ewództwa poznańSIkiego współzawodniczyły 
w realizacji planów rozwoju czytelnictwa: 

1. Stosunkowo dobre wyniki uzyskano na odcinku wzro­
stu czytelnictwa w porównaniu z październikiem 1966 r. 

a) w biblioteka·ch publicznych 
wzrosła ilość czytelników o - 27.254 

" " wypożyczeń - 498.401 
" wypożycz. lit. ipQp.-nauk. o - 10.865 . 

b) w bibliotekach związkowych (27) 

wz.rosła ilość czytelników o 

" " 
wypożyczeń o 

" " 
wy;pożyczeń lit. !pop.-nauk. 0-

Największy wzrost wykazują powiaty: 

1.692 
27.214 
5.203 

w HOZJbie czytelrn1ików: Września o - 2.364, Między­
chód o - 1.535, Gniezno pow. 0-1.722, 

w liczbie wypożyczeń: Gniezno pow. o - 33.327, 
Września o - 36.297, Wą·growiec o - 36.456 

w licllbiIe wypożyczeń lit. pop.-nauk.: Szamotuły o -
8.950, KaEsz pow. o - 6.835 Koło o - 6.786. 

2. Realizacja naltxml i ais t !planów wojewódzkich wymaga 
w dalszym .ciągu wzmożonej pracy bibliot€ikarzy. 
J ak wynika z posiadanych danych na koniec X. 1967 r. 
plan czytelrników na rok 1967 został 

znealizowany w 87,50f0 
plan wypożyczeń na rok 1967 został 

zrealizowany w 71,2% 
plan wypoż. 'lit. pop.-nauk. na rok 1967 

został zrealizowany w 640f0 

V. Wojewódzka Komisja Współzawodnictwa dysponowała 

następującymi środkami: 
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na nagl'Ody ;pieniężne -25.000,- zł 

na nagrody !rz.eozow:e - 60.000, -'zł 

VI. Nagrody wojewódz,be otrzymały: 
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1) Biblioteki 
PBP Gniezno, PiMBP Szomotuły, PiMBP Konin , 
PiMBP Wągrow~ec, MBP Ostrów, MBP Kleczew p. Ko­
nin, MBP Skalmierzyce lP. Ostrów, MBP Wronki p. Sza·­
motuły, GBP Świętno p. Wol'Sztyn, GBP Biezdrowo 
p. Szamotuły, GBP Kisz,kowo p. Gniezno, GBP Dama­
sławek p. Wą growi,e c , GBP Wilcz~n ;p. Konin, GBP 
Pępowo p. Gostyń, GBP Tamowo p. Turek, GBP 
Bierzwi'enna p. Koło, GBP Rataje p. Września, GBP 
Gizałki p. Pleszew. 

2) Punkty Ibiblioteczne 
Dubin p. Rawicz, Runowo p. Wągl'Owiec, Zacharzyn 
'p. Chodzież, Sz,czytniki p. Gniezno, Magdalenki p. Go­
styń, Kopydłowo lp. Konin, Starkówiec ,p. Krotoszyn, 
WielO'wieś p. Międzychód, Strykowo p . Poznań, Zbru·­
dzewo p. Śrem, Gaj Mały p. Szamotuły, Torzeni,ec 
lp. OstrZieszów, Tarnowo lp. Wol,sztyn. 

3) Koła Przyjaciół mbliatek 
Świętno 'P. Wo1sztyn, Kaczory ,p. Chodzież , Siemiani­
c€ 'p. KępJlio , Mątkblrno 'P. Koło , Wilczyn p. Konin, 
Krotoszyn - PiMBP, Rokietnica p. Poznań, Gądki 

p. Śrem. 

4) Koła ZWiąZ1ku Młodzieży Wiejskie j 
Kiszkowo p. Gntezno, Bierzwienna p. Koło, Uzarzewo 
p. Poznań, Luciny lp. ŚI~em. 

5) Bibliotekarze wyróżnieni w konkursie na najl epszq 
formę 

ob. Teresa Łagodzńska - PiMBP Pleszew, ob. J anina 
Masztalerz - PiMBP Pleszew, ob. K,lementyna Zię­

ciak - PiMBP Rawicz, ob. Jadwiga Kaźmierczak -
Góra p. Jarocin, ob. Aclela MalinowISka - Gizałki 

p. Pleszew, olb. Marianna CeUer - PiMBP Plesze'.'.', 
ob. Zofia Drobińska - SmoJice p. Krotoszyn, ob. Bogu-



sła'wa Sobiejewska - PiMBP PlesZ€,w, ob. Irena Koszy­
ca - PiMBP Międzychód, ob. ,Wanda Kłoszewska -
Kleczew p. K onin, ob. Aleksandra Pernak - Chojno 
,p. Rawicz, ob. Bar,bara Kosmala - Bojanowo p. R a­
wicz, ob . Danuta Głowacka - Strzałkowo p. Słupca, 

ob. Agnieszka Wesnerowicz - Śmigiel p. Kościan , 
ob. Ce cylia Ka,czmarek - PiMBP Środ a, ob. Paulina 
Grzybczyńska - Ryczywół p . Oborniki , ob. Genowefa 
Kaczmar,ek - Ocieszy n p. Oborntki. 

VII. Nagrody centralne otrzymały: 
WBP Poznań - II mi,ejsce, PiMBP Szamotuły, P,iMBP 
Wągrowiec, MBP Leszno, Oddział dziecięcy - Os br ó'\\o· , 
CBP Świętno pow. Wols'ztyn. 

Zofia Płatldewicz 
Kierownik działu Instr. -Metod. Woj. Bib!. Pub!. w Poznaniu 

NA PRZYKŁADZIE WĄGROWCA ... 

Ogłoszone w czerwcu 1966 r. przez Pre­
zydium WRN w Poznaniu współzawod ­

nictwo rad narodowy ch gromad i małych 
m iast w zakresie organizowania i wypo­
sażania bibliotek i punktów bibliotecznych 
w latach Ul66- Hl67, z yskało duż ~ zainte ­
resowanie. Odbywały się sesje, pode jmo­
wano u chwały. W wyniku po rocznym 
okresie trwa nia - w akcji te.i bierze 
udział około 200 GRN i okołó 50 MRN 
z 26 powiatów. Wartość podjętych zobo-
wiązań przekroczyła sumę 6 m ln. zł. D o 
chwi li obecnej zrea lizowano 3.884.390,- zł. 

Wyniki zostaną podsumowane w Dniach 
Oświaty Książki i Prasy -1968 l'. W reali­
zacji podjętych zobowiązań przodują po­
wiaty : Wągrowiec, Konin , Kalisz, Słupca , 

Śrem . 

Inicjatywa wyszła z Wągrowca. Kiedy w dniu 4. V. 1966 r. 
wspól1nie z dyrektorem Woj ewódzkiej Biblioteki Publicznej 
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mgr F. Łozowskim prowadziliśmy w Wągrowcu z I Sekreta­
rzem KP PZPR - tQw. Bogusławem Pawlaczykiem, kierowni~ 
kiem Referatu KuLtury Prezydium BRN - ob. Anną Wolnie­
wicz i kierowlnikiem Powiatowej i Miejskiej B~blioteki Publicz­
nej - ob. Zo>fią Martyńską, <Da temat po1Jrzeby poprawy bazy 
materialnej bibliotek w województwie - balrdzo wyraźnie 

władze miejscowe dały nam do zrozumienia, że sprawy te są 
im bardzo bliskie. Niejednokrotni,e zresztą do tej [pory mie­
liśmy okazję przekonania !się o tym. Oto kilka przykładów 
były ,przewodniczący Pl1ezydium PRN - db. Stachowiak jako 
jedyny z tego g,rona w województwie brał udział w Wojewódz­
kian Zloei,e Przy:jac,iół Książki. Prezydium co roku analizuje 
sprawy bibliotek na swoich posiedzeniach itp. 

Niedługo po naszym Ipdbyde, bo dnia 21. V. tegoż roku Gro­
madzka Rada Narodowa w Łeknie opracowuje program roz­
woju kultury i podejmuj,e uchwałę w sprawie dalszego rozwajiU 
czytelnictwa 111 a terenie gromady !przeznaczając <Da ten 
cel 78.000,- zł. GRN Łekno ,wzywa rady narodowe gromad 
i małych miast całej WielkopolSki do podobny,ch czynów. Aipel 
Łekna ,podjęły wlSzystkie rady na,rodowe w ,powiecie Wągro­
wiec w liczbie 14. Łączna suma ,powiatowy,oh zobowiązań wy­
nosi 726.000,-zł. Powiat Wą,growiec przoduje w wojewódz­
twie. Od tej chwiH działacze wągrowieccyczuwają nad 
realizacją podjętych z.oIbowiązań. W dniu 28. IX. 1967 r. Po­
wirutorwa Rada Narodowa całe lposiedzenie Prezydium poś·wię­

ciła SlPrawie współzawodnictwa i bibliotek. I'ni.cjatywa 'godna 
naśl.adowania. Rozliczało się tu kalżdą radę narodową z osohna, 
mówiło się, ze słuszną dumą o osią:gnięty,ch wyniJkach, ale też 
próbowano zaradzić trudnościom. A jaki jest bilans dotych­
czasowej pracy? 

42 

w Skoka,ch buduje się nową bibliotekę, gromadzi się środki 
na jej wylposażell1i,e - MRN przeznacza już 'w tej chwili 
na ten oel 370.000,- zł, 

3 b~blioteki (na planowane 4) otrzymały nowe lokale, 

w 8 bibliotekach przeprowadzono remonty, 

zmodernizowano wy,posażooie niemal wszystkich bibliotek, 



- 'przeznaczono na zakup książek ze środków pozabudżetowych 
kwotq 102.300,- zł, 

podjęto akcję udoskonalenia pracy punktów bibliotecznych 
i tak: 

11 ,punktów przeniesiono z mieszkań prywatnych do 
świetlic, które zostały wyposażone w odpowiedniE' 
meble, 
zaJkupiono 31 szalf do punktów 'bibliotecznych (na pla­
nowanych 46), 

zamówiono tablice infoI'ilTIacyjne dla wszystkich punk­
tów bib l. 

utworzono 3 punkty telewizyjno- biblioteczne. 

W sumie wydatkowano do tej pory na cele bibliotec~ne 

764.000,- zł. W ten sposób 'wszystkie niemal biblioteki powiatu 
zaliczyć można do :nowoczesnych, zmodernizowanych placówek 
kulturalno-oświatowych. 

Ministerstwo Kultury i Sztulki uznając wkład władz powia­
towyoh i biblioteik w organizowaniu wS,półzawodnictwa rad 
narodowych, w akcji budownictwa bibliotek , remontów i wy·· 
miany lokali bibliotecznych w roku 1967 - Iprzyznało Powia­
towej i Milejskiej Bibliotece Publicznej w Wągrowcu nagrocIe 
rzeczową w wysokości 25.000,- zł. 

Oczekujemy na dalsze dobre przykłady! 

A. Gantko\V3ka-Jas: ll ska 
Kierownik PiMBP w c Wrześni 

UROCZYSTOSCI REYMONTOWSKIE W POWIECIE 
WRZESIŃSKIM 

PrzYlpadająca W maju 1967 r. setna rocznica urodzin Wła·· 

dysława Stanisława Reymonta szczegól.nie uroc zyście obcho­
dzona była na terenie 'powiatu wrzesińskiego . Tu bowiem 
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wielki pisarz sp~dził ostatnie 5 lat życia. W roku 1920 za­
mieszkał w polożonym niedaleko Wrześni folwarku Kołacz­

kowo i przebywał w nim aż do śmierci w roku 1925. Właśni e 

w Kołaczkowie doszła Reymonta wiadomość o otrzymaniu 
nagrody I~obla . Z tej okazji ówcz,esn e władze 'Powiatu nadały 
autorowi "Chłopów" tytuł honorowego obywatela powialtu . 
Urcczyście wówczas uczciło Reymonta Polskie Stronnictwo 
Ludowe "Pias t" organizują c w ·roku 1925 spec jalny Zjazd 
w Kołaczkowi,e, który nada ł Reymontowi tytuł honor,owego 
członka Stronnictwa. 

Dla uczczenia setne j ro cznicy urodzin wielkiego ,pisarza w po­
wiecie wrz·esi ńskim zorganizowano wiele ciekawych imprez, 
mających na celu ukazanie jego sylwetki i przybliżeni e spo­
łeczeństwu jego twórczośc i. Do obchodów włączyły się wszy·· 
.stkie biblioteki, które organizowały Ipogadalnki, wiecz,or y lite­
rackie, a prz,ede wszystkim wystawy wystawki książek 

Reymonta i o Rey moncie. 

Ważkim wydarzeniem była zorganizowana z inicjatywy' 
Powiatowej i Mie jsbej Biblioteki Publicznej we Wrześni sesja 
popularno-naukowa ,pod patronatem Powiatowego Komitetu 
Frontu Jednośc i Narodu. Program sesji obejmował dw:,e ;pre­
lekcje "Rol a . twórczości Władysława Stanisława ReymontCl 
w literaturze" i" ;, Związki Władysława Reymonta z Ziemi ~1 

W ie lkopo lską", oraz re cy ta cje prozy Reymonta. Po sesji na­
s tąpiło uroczyste otwarcie zorganizowanej przez Powiatowcl 
i Mie jską Bibliotekę Publiczną we · Wrześni wystawy, na któ­
r·e j zgromadzono liczne dokume nty d6tyczajO(? życia i twór": 
czoś c i pisarza, główni e z la t 1920- 25 - m. in. lis ty ,pisan(? 
w Kołaczk ow i e, dokumenty urz~dowe , zd jc;cia Reymonta na 
tl e d omu itp. 

W dniu pOlprzedzającym ses je; zorganizowano w sali Po­
wiatowego Domu Kultury uroczystą Wiecwrni cę . Tłumni·(' 

zebrana publiczność wysłuchała pr,e1ekcj i o Reymonci e i go­
rąco oklaskiwała barwne widowisko oparte na fo11k101'z e łc­

wickim nawiązujące do Reymontowskich " Chłopów" . 

W dniu 7 m a ja w Kołaczkow ieodbyła s ie; ses ja Gl'omadz­
j,ie j Rady Na rodowe.i i uroczystość nadnnia miejsco w2j szkole 
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mienia Władysława Reymonta. Odsłonięcia pamiątkowej ta ­
blicy dokonał 89- I·etni Stanisław Nowak. W latach 20- tych 
był on ,przewodniczącym Związku Zawod()IWego Pracowników 
Rolnych w Koła cZJkowie i z racji piastowanej funkcji c zęsto 
spotykał ,się z Reymontem. Na zakończen ie uroczystości 

w Kołaczkowi€ ob. Stalnisław Nowa k podzielił się z zebrany­
mi wspc mnieniami o R eym on cie. 

Zofia P la tkicwicz 
[Cerownili: dzLtlu Insir.-Meto:J. 
Woj . BibJ. P ubJ. w Pozn,\I1i u 

REFLEKSJE Z SEM INAR IÓW WYJAZDO WYCH 

1. 27--30. I X. 1967 l:' - bibliotekarlk i pracując e z dz i ·ećmi 

wziqly ud ział w seminarium wy jazdowym do Gdańs'ka i w,o·· 
jewództwa gdańskiego . Celem seminarium bylo dok{)nanie 
wymia ny dośw iadczeń w zak r esi,e realizac ji bi,eżących zadali 
i organizac ji pracy z czy t'elnikiem dzieciqcym , Zwiedzono 
Ośrodek Metodyczny Bibliotek Dziecięcych w Gdańsku , {)gla,­
dano wiele bibliot,ek i zapoznan{) s;ę z ciekawymi obiektami 
i pamiątkami hist{)rycznymi na trasie: Gdańsk - Gdynia -
Wejher,owo - J astrzqbia Góra - Władysławowo - Wester­
platte - Malb{)rk Ucz'2stników seminari um zainteresowało 

wi ele spraw, a wśród n ich : wypr acowan:e pomocy metodycz­
nych, sposób ich gromadzenia w oddziałach instrukcy jno-m eto ­
dycznych (tzw, "pudła ins truktora"), prowadzenie na szerokol 
skale: s ł użby informacy jno- bibliograficznej, opr awa l<s i ążek 

w f-olie itp, Bibhotekal'ki powróciły do pracy bcgatsze o doś­
wiadcz,en ia lw l eżanek i kol egów z Gdańska , a .piękno odwiedzo ­
nej ziemi i g,ościnność goslpodarzy dopełniły miłych wrażeń, 

2, 3-7, X , 1967 r. - kierownicy bibliot'2lk lCowiatowych 
i m ie jskich woje wództwa poznańskiego wyj-echali do wo je­
wództwa wrocławskiego, VV program ie seminar ium były na­
stc;pu,i cjce zagadn; enid: 



- organizac.ia pracy PiMBP 
- praca oświatowa bibliotek 
- prac.a z młodzi,eżą 

Odwiedzono Wojewódzką i Miejską Bibliotekq Publiczną oraz 
2 bilłJlioteki dzielnicowe miasta Wrocła·wia, biblioteki powia­
tów: Świdnica, Jelenia Góra, Wałbrzych, KłodZlko, Bystrzyca 
Kłodzka. 

Szczególnie dużo zyskali uczestnicy seminarium w zakresie 
organizacji pracy PiMBP. Oto kilka przykładów: w wojewódz­
twie wrocławskim biblioteki szczebla powiatowego są samo­
dzielnymi jednostkami budż,etowymi, posiadają pracowników 
administracyjnych zatrudnionych w niepełnym wymiarze go .. 
dzin, ,księgozbiór przekazywany bibliotekom gromadZ!kim 
i małomiejskim jest w powieCie centralnie opracowywany, 
biblioteki wyodrębniły w wypożyczalniach księgozbiór dla 
młodzieży ,powyżej 14 lat, powiat Wałbrzych bardzo ściśl e 

w~półdziała ze swymi bLblio:t-ekarzami w zakresie uzU!pełnienia 
z,biol'ÓW (kierownicy GBP i MBP sami wy.pełniają Z<1!powiedzi 
WydaWll1icze i propozycje .przedstawiają PBP, która komisyjni e 
je rozpatruje). Ciekawym eksiperyemntem Jest :połąozenie Mie.i­
sbe j i Uzdrowiskowej Biblioteki w Szczawnie Zdl'oju. Prowadzi 
się dalsze rozmowy w sprawie łączenia bibliotek róż.nych ty ­
r~ ów. Biblioteki województwa wrocławskiego bardzo aktywni e 
włączyły s ię do Ol'ganizowania filii i punktów bibliotecznych 
w szpitalach - zagadnie nie to było w centrum uwagi działaczy 
bibliotecznych Dolnego Śląska. 

Należy podkreślić, że seminarium to doskonal e uzupełniło 
wiadomości zdobyte przez kierowników na dotychczasowych 
seminariach wojewód21kich. Uczestnikom seminarium na długo 
pozostall1ą także w pamięci Ipiękne widoki i zabytki odwiedzo­
nego województwa, a życzliwość i gościnność bibliotekarz~' 

z kierownikiem PiMBP w Bystrzycy Kłodzkiej na czele 'Prze ­
szła nasze oczekiwania. 



KRONIKA 1967 

W roku bieżącym Rada Państwa Polskie j Rzeczypospolitej 
Ludowej odz'naczyła Krzyżem Kawa,le rskim orderu Odrodzeni a 
Polski za zasługi w krzewi,eniu życia kulturalnego na Zie­
miach Zachodnich kol. Olimpię Krajnikową, długoletnią kie­
rowniczkę Powiatowej Miejskiej Bibliote<ki Publicznej 
w Trzdance. 
Odznaką "Zasłużonego działacza kultury" została wy,r6żniona 

kol. Wiktoria Dudziak, zasłużony instruktor i specjalista 
czytelnictwa dzi,eci ęoego Wojewódzkiej Biblioteki Publicznej 
w Poznalniu. 

Spotkania auto7'skie i odczyty 

W I !półroczu 1967 odbyło się ponad 200 spotkań autorskich 
z 31 pisarzami z różnych środowisk literackich. Z Oddziału 

ZLP w P.o~naniu uczestniczy.li: E. Ba'lcerzan, P. Bystrzycki , 
N. Chadzinikola,u, R. Danecki, G. Górnicki, St. Hebanowski, 
St. Kamiński, B. Kogut, L. Konopińs'ki, J. Korczak , T. Kra­
szewski, Cz. Michniak, E. Mors'ki, E. Naganowski, E. PauksZJta, 
A. Zeyland. Ponadto w naszym -województwie ,goŚ'cili : A. Bah­
daj , J. Gerhard, St. Grochowia·k , E. Niziurski , H. Ożogowska . 

L. Prorok, M. Szy;powska, L. Wolanowski , St. Wygodzki , 
W. Zukrowski i inni. 

W tym samym okresie zorganizowano około 250 prelekcji 
z naukowcami i specjalistami różnych dyscyplin. Odbywały 
się też s potkania z przedstawicielami poznańskiej prasy , radia , 
TV oraz teatru. 

Nasze kontakty z zagranicą 

W ramach współpracy województw: poznańskiego i brneń­
skiego w dniach od 24 d.o 3.1 maja br. podejmowaliśmy biblio­
tek:arzy z Czechosłowa.cji. 9 osobowej gru:pie, w skład której 
wchodzili przedstawiciele Partii , władz kulturalnych i . biblio­
tek , przewodniczyli: inspektor Milos Zidek , dyrelktor Biblio-
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teki Wojevvódzki ej im. .Jiriho Mahena w Brni·:; - dr Antonin 
Opl usti l, dyrektor Biblioteki Uniw~rsyteckiej w Brnie -
Milos Papirnik. Na terenie miasta i województwa poznańskiego 

goście zwiedzili: Bibliotekc~ Główną Uniw2Tsytetu im. A. Mic­
kiewicza, Biblotekq Wojewódzką , Bibliotekę Miejską im. E. 
Raczyńskiego, Bi,bliotekę Powiatową w Nowym Tomyślu oraz 
Błbliotekq Groma,dzką w Miedzichowie. W zwi,edzaniu War­
szawy, Szczecina i K'rakowa gościom towarzyszyli: dyrekto!.' 
Biblioteki Głównej Uniwersytetu im. A. Mi,cJkiewi cza - doc. 
dr St. Kubiak, dyrektor Wojewódzkiej Biblio tek i Publiczne j 
- mgr F. Łozowski i v-c·e dyn=ktor Mie jskie j Biblio tek i Pu­
blicznej im. E. RaczyńsK: e1go ~mg.r K. Ewicz. 

W dniu 27 czerwca 1967 1'. przedstawiciele bibliotek mias ta 
i województwa poznańskiego udali się z l'f2 wizytą do biblioteka­
rzy czechosłowackich. W skład delegacji wchodzili: przeds ta­
wicie l Wydziału Kultury WRN w Poznaniu - mgr M. Pril ], 
przedstawiciel Wydziału Kultury m. Poznania - mgr Rypiń-· 

ska , dył'ektor Biblioteki Głównej Uniwersytetu im. A. Mkkie­
wicza - doc. dr St. Kubiak, dyrek tor Wojewódzki,e j Bibliot,e J, i 
Publicznej - mgr F. Łozowski , v-ce dyrektor Mie jskie j Biblio­
teki im. E. Raczyńskiego - m gr K . Ewicz, k i€ l'Owniczka Dział u 
Sieci tej biblioteki - m gr K. Gumowska , kierownik Powiato­
wej i Miej skie j Biblioteki Publiczne j w Nowym Tomyśl u -
Cz. Krolt;lk , bibliotekarka bibli oteki związkowej Poznańskidl 
Zakładów Odzieżowych im. Komuny Parys]{i€:i w Poznaniu _. 
mgr J. Grz,esiak oraz kiewwnik Wydziału Oświa ty i K ultury 
DRN Nowe Miasto ~ mgr L . Dymarska. Na trasie wiodącej 
przez Brno - Ccskc Bud·e jovicc - P ilzno .- K ar·love Var y -
Che b - Praha nas i biblio tekar ze zapo21nali siC; z system em 
pracy i osiągniqciami bibliotek miejskich, Biblioteki Woje­
wódzkie j i Uniwe.rsyteo1<iej w Brnie. W dniu 4 hpca 1967 r. 
w pożegnalnym spotkaniu z naszymi kolegami uczestniczyli 
bibliotekarze z Brna i innych bibliotek c zechosłowacki ch . . 

W roku bieżącym nawiązana została wSipółpraca kul t ura,lna 
pomiędzy Polską i Austrią . W r ama ch te j współpracy w dniac11 
od 9 do 25 'października 19671'. na tere ni,e Austri i przebywali: 
przedstawicielka Mini sterstwa Kultury i Sztuki Depart8mentu 
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Pracy Kulturalno-Oświ a tow,e j i Bibliotek - R. Łukaszewsk 8. 

dyrektor Wo jewódzb ej Biblioteki Publiczne j - mgr Franci­
szek Łozowski, kierownik Działu Instr.-Met. Wojewódzkiej 
Biblioteki Publicznej w Białymstoku - mgr R. Szymańska . 

Program pobytu był bogaty i urozmaicony. Odnotować należy 
całodzienną konfer·encjG z ki,erownidwem Sekcji Bibliote], 
i Oświaty Dorosłych AustriacJ<iego Ministerstwa Oświaty 

i przedstawicielami centralnych instytucji i organizacji biblio­
tekarskich , którzy nie szczędzili czasu i wysiłku dla objaśnienia 
systemu organizacyjnego bibliotek austriackich. Ponadto umo­
żliwiono naszym prze dstawicielom zwiedzenie 27 bibliotek 
różnych t Jlipów na trasie: Wiedeń - Salzburg - Innsbruck -
Graz - Wiedeń . Na podkreślenie zasługuje gościnność i ser­
deczność z jaką podejmowali naszą delegację gospodarze 
austriaccy. 

W I kwartale 1968 r. oczekiwać będziemy grupę biblioteka­
rzy z Austrii , k:tórzy przyjadą do nas z rewizytą. 

Komunikat 

Po długich staraniach Dyrekcji Wojewódzkiej Biblioteki 

Publicznej i Wydziału Kultury Wojewódzki,ej Rad y Narodo"",,ei 

władze mie jskie przyz!l1ały Bibliotece samodzielny loka l w Pa­

łacu Kultury w Poznaniu. 

Nasz nowy adres: PoznaJ'l, uL Armii Czerwonej 80/82 , 

pok. nr 336-350, 



z ŻYCIA ORGANI,ZACJI SPOLECZNYCH 

1. Rada Zakładowa 

50' 

Związek Zawodowy Pracowników Kultury i Sztuki zrzesza 
w swoich szeregach 424 bi,b liot~kaJ:zy (na 624 pracowników 

. pebnozatrudnionych) tj . 68010 ogółu. W :każdym powiecie 
(za wyjątkiem Cza,rnkowa, Koła i Gniezna miasta i powiatu , 
gdzie pracownicy 'należą do Związku Zawodowego Pracow­
nj,ków Państwowych i Społecznych) działa grupa związkowa 
Z\..nązku Zawodowego Pracowników Kultury i Sztuki , 
w Chodzieży - Rada Oddziałowa . W ostatnim okresie bi­
blioteki i dom Ikultury w Kaliszu mieście i ,p owiecie z orga­
nizowały swoją Radq Zakładową , która bardzo ambitnie 
ro~poczęła swoją działalność . 

Przewodniczącym Rady Zakładowej Wojewódzkiej Biblio­
teki Publicznej jest ob. Marian Słobodzian, w skład Plenum 
Rady Zakładowej wchodzi 13 osób w tym 6 z ,terenu 
województwa. 
W czasie od 1. 1.-31. X. 1967 r . Rada Zakładowa zał'atwiła 

27 wniosków o wczasy 14-dniowe (z Cłipotr ze bowa nic 
- 41) 
4 w,nioski o wszasy 'lecznicze (za!potrzebowanie - 6) 
12 wn:osków o sanatoria (zapotrzelbowa'ni e - 13) 
14 wniosków o zasiłki statutowe z tytułu urodzenia 
dziecka 
2 wnioski o zasiłki statutowe z tytułu śmierci 

oraz przyznała ze swego budżetu 1 bezzwrotną zaJpomogę . 

Z inicjatywy Rady Zakładowe :i 7 dzieci wyjechało na ko­
lonie letnie, a 99 dzi eciom 'pracowników przekazano upo­
minki z okazji Choinki Noworocznej 1967. 
Działająca przy Radzie Zakładowej - Pracownicza Kas a 
Zapomogowo-Pożyczkowa w 1967 roku udzieliła: 69 poży­
czek na łączną kwotę 124.50'0' ,- zł oraz 2 bezzwrotne zapo­
mogi na sumę 2.0'0'0' ,- zł . Przed Radą Zakładową i akty­
wem bibliotecznym sto i IPoważ:ne zadanie włączenia w sze­
regi Związku wszystkich pracowników bibliotecznych 
województwa; im liczniejszy będzie nasz Związek , tym 
większej <pOmocy mogą od niego oczekiwać członkowie. 



2. Okręgowa S ekcja Bibliotekarska 

W dniu 30. V. 1967 roku na okręgowej nal"adzie środowiska 
b~bliotekarzy dokonano wyboru Zarządu Sekcji Bibliote­
karskiej działającej przy Za-rządzie Okręgu Związku Zawo­
dowego Pracowników Kultury i Sztuki. W skład Zarządu 

weszło 9 osób, w tym 2 OSQby z Wojewódzkie j Bibl io teki 
Publicznej, 3 - z Miejskie j Biblioteki Publicznej im. 
E. Raczyński ego i 4 z wo jewództwa poznańskiego. Przewod­
n:czącą Sekc.ii została ob. Zofia Płatki ew i cz. Zadaniem 
Sekcji .i est współdziała nie z Zarządem Okręgu w zakresie 
nUl'tu.iących środowisko biblioteczne problemów, opiniowa­
nie i wnioskowanie spraw ·prz·edkładanych ZO, udział 

w pracach regulu.iących wykonywanie zawodu , analiza wa­
r unków pracy i płacy bibliotekarzy, współudzi ał w szkole­
niu bibliotekarzy. Do ciekawszych inic.i atyw Sekc.ii należy 
za li czyć: 

w 1966 r. - zorganizowanie wycieczki bibliotekarzy do 
NRD 

w 1967-1968 r. 'planuje siC; zorganizowanie spotka nia 
z radnymi - bibliotekanami , dokonani a analizy wa­
runków pracy bibliotekarzy, opracowani e ,pro.iektu 
reg.ul am i,nu pracy bibliotek. 

:3. Stowarzyszenie Bibl'iot.ekun?) Polskich 

W roku 1967 Stowar zysze ni e Biblio tekarzy Pol skich obcho­
dzi 50-lecie swojej dzi a ł alności . 50-lecie SBP zbiega siC; 
z lO-leciem istnienia Okn;gu Poznańskiego. Okrc;g Poznań­
ski zorganizowano w roku 1957. Na początku swego istni e­
nia li czył 37 cz łonków, obecnie jest ich 489. P ierwsi 
organizatorzy Okręgu , to koledzy - mgr Leon P awlak. 
Zofia Wieczorek , i mgr Tad eusz Słodzink a. Funkcję prze­
wodniczącego Zarządu Okręgu rpełnili kole.ino - m gr Leon 
Pawlak, Zofia Wieczorek , a od 4. XII . 1966 - mgr F ran­
ciszek Łoz,ows,ki . 

W tereni,e działa 13 Oddzi a łów SBP, ,które ogółem zrze­
sza .ią 372 cz łonków. Są to Oddziały w : 
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l. Chodzi€ży 35 członków (łącznie z Trzcia,nką 

i Piłą 
2. Czarnkowie 20 -członków 
3. Gnieźnie 50 (Miasto powiat) 
4. Jarocini€ 35 
5. Kahszu 35 (Mias to powiat) 
6. Kole 24 

" 
7. Krotoszynie 28 
8. LesZJnie 31 (Miasto i powiat) , 
9. Ostrowie 37 

" 
(Miast.o i powiat) , 

(łącznie z Ostrz€szowem i Kępnem) 

10. Pleszewie 28 członków 
II. SłUJpcy 13 

" 
12. Srodzie 20 
13. Ra,wiczu 18 

" ----
Razem 372 członków 

Resz,ta członków SBP sku:pia siC; ,w "Kołach" - Koła 

i stnieją w Koninie, Kościa,nie, Międzychodze, Szamotułach, 

Sremie, Wągrowc u, Wolsztynie i Wrześni oraz 'Przy WBP 
i PBP w Poznaniu. 

Uroczystości Jubil€uszowe Stowarzyszenia odbC;dą sic 
w lutym w 196R roku z udzialem zaproszonych Gości z ,·kra­
.iu i zagranicy. 

W w.o.iewództwie za inaugurowano Rok Jubil euszowy 
konferencją problemową, poświęconą' <::zytelnictwu dzieci. 
Wygłoszone r€feraty - "Współpraca bibli.otek szkolnych 
i publicznych w zakr~sie zaopatrzenia i wykorzystania l<sic­
gozbiorów" oraz "Metody poznawania wpływu czytelnictwa 
na rozwój niektórych cech osobowości ucznia". Oddziały 

Powiatowe organizują w ramach Jubileuszu uroczyste ze­
brania wszystkich -członków z udziałem mie .iscowego 
Aktywu K. O. i zaproszonych Gości. 

Główne uroczystości zorganizowane zostaną wspólnie 
przez Zarząd Okręgu wo.iew. ,poznańskiego i m. Poznania 
w ma,rCll 1968 roku. 


	Image00001
	Image00002
	Image00003
	Image00004
	Image00005
	Image00006
	Image00007
	Image00008
	Image00009
	Image00010
	Image00011
	Image00012
	Image00013
	Image00014
	Image00015
	Image00016
	Image00017
	Image00018
	Image00019
	Image00020
	Image00021
	Image00022
	Image00023
	Image00024
	Image00025
	Image00026
	Image00027
	Image00028
	Image00029
	Image00030
	Image00031
	Image00032
	Image00033
	Image00034
	Image00035
	Image00036
	Image00037
	Image00038
	Image00039
	Image00040
	Image00041
	Image00042
	Image00043
	Image00044
	Image00045
	Image00046
	Image00047
	Image00048
	Image00049
	Image00050
	Image00051
	Image00052
	Image00053

